
18 tysięcy sztuk konfekcji 
z zaoszczędzonej dzi~niny 

PROLl:TARtuszr WSZYSTKICH KRAJÓW Ł.tCZCIIC s11;1 

Krojczynie Rygielska i J&śkow s ZPD1. im. Findera, to przodujące robot­
nice, które :& powodzeniem stosują nowoczesne metody pr&cy, jak na przy. 
l<lad metodę Korablelnikowej, Dzięki ich wYsllkom oraz wysiłkom wielu in­
nych krQjczyń, krajalnia Z&kladów Im. Flndera może wykazać się niemały­
mi oslą.inięciami w zmniejszeniu zużycia dzianiny . Dzięki zastosowaniu wła­
ściwych wykrojów kraja.Inia w ciągu trzech miesięcy .za.oszczędziła 2.225 kg 
dzianJny, z której milina wyprodukować dodatkowo 18 tysięcy sztuk różnego 
rodzaju konfekcji. 

GŁOS ROBOTNICZY 
Depesza z okazji św'ięta 
Wietnamskiej Armii Ludowej 

Głównodowodzący Wietnamskiej Armii Ludowej 

Tow, Generał WO NGUEN GIAP 

ORGAN KW I Kl POLSKIEJ ZJEDNOCZONEJ PARTII ROBOTNICZEJ 
Z okazji święta Wietnamskiej Armii Ludowej, w imieniu .żoł­

nierzy Wojska Polskiego i swoim własnym przesyłam Wam i boha­
terskim żołnierzom Wietnamskiej Armii Ludowej braterskie po­
zdrowienia. Nit 2H (3~ llOK X lOD!, CZWARTEK f GRUDNIA 1954 JOKU CENA 15 GR 

Mianowanie 
ambasadora PRL 
w Wletaamskie) Republice . 

. De111okratyczaej 

- Przekonałyśmy slę -
mówi .krojczyni Rygielska 
ż.e j eżeli będziemv nadal pra· 
cowały tak oszczędnie, jeżeli 
jeszcze bardziej usprawn imy 
naszą pracę, wówczas wypro­
Ql•kujemy znacznie więcej 
konfekcji z tej samej_ ilości 
surowca, a tym samym przy­
czynimy się do lepszego zao­
patrzenia rynku. 

" 

UCHWAŁA RADY PANSTWA 
Ofiarnym zmaganiom żołnierzy Wietnamskiej Armii Ludowej , 

walczących z niesłychanym męstwem przeciw imperialistycznym 
okupantom o wolność swojej ojczyzny i prawa dla ludu, towarzy­
szyły najgorętsze uczucia żołnierzy Wojska Polskiego. 
Proszę przyjąć. najserdeczniejsze życzenia dalszych osiągnięć 

w umacnianiu ludowych sił zbrojnych - wiernej straży niepodle­
głości i pokoj owej pracy Wietnamskiej Republiki Demokratycznej . 

Rad.a Pańs-twa Polskiej Rze­
czypospolitej Ludowej miano­
wał.a Tomasz.a Piętkę amba­
sadorem nadzwyczajnym i· 
pełnomocnym PRL w Wiet­
namskiej RepubEce Demokra­
tycznej, 

Załoga ZPDz Im. Flndera, 
która w pierwszych m1es1ą­
cach br. pracowała nienajle· 
piej, obecnie wysuwa się na 

o 'Utworzeniu Ministerstwa Wiceprezes Rady Ministr.ów 
i Minister Obrony Narodowej 

(-) KON;STANTY ROKOSSOWSKI 

Marszałek Polski 

czoło zakładów przemysłu 
dziewiarskiego. W trzecim 

Spraw Wewnętrznych Odznaczenie F. 
orderem , Sztandar 

Joli ot-Curie 
Pracy" I klasy • • • 

Przewodniczący Rady Pań-
1twa Aleksander Zawadzki 
przyjął w dniu 8 bm. ambasa­
dora nadzwyczajnego i pełno­
mocnego PRL w Wietnam­
skiej Republice Demokratycz·. 
nej - Toma~ Piętkę. 

kwartale obniżono tu znacznie 
koszty własne produkcji -
przez zmniejszenie zużycia su­
rowca, odpadków, znaczny 
wzrost produkcji artykułów 
najwyższej jakości, wyższą 

wydajność pracy oraz zmniej­
szenie ilości 11odzin nadliczbo­
wych. 

ctraz ' Komitetu do Spraw 
Bezpieezeńsl1t7a l 1ublieznego 
przy Radzie Ministrów 

W dniu 7 grudnia 1954 r. Rada Państwa uchwaliła dekret o utworzeniu Mi­
nisterstwa Spraw Wewnętrznych oraz Komitetu do Spraw Bezpieczeństwa Pu­
blicznegó przy Radzie Ministrów, w m•ejsce dotychcz~owego Ministerstwa 
Bezpieczeństwa Publicznego. 
Minister Spraw Wewnętrznych kierować 

będzie działalnością Milicji Obywatelskiej, 
wykonywać nadzór nad prowadzen iem 
spraw akt stanu cywilnego, ewidencji lud­
ności, ochrony przeciwpożarowej oraz będzie 
kierować spr.a.wami więziennictwa i działal­
nością Wojsk Ochrony Pogranicza i Korpusu 
Bezpieczeństwa Wewnętrznego." 

Komitet do Spraw Bezpieczeństwa Publicz­
nego powołany jest do ochrony ustroju ludo­
wo - demokratycznego, ustalonego w Konsty­
tucji Polskiej Rzeczypospolitej Ludowej. 

W ten sposób kierownictwo administracją 
s:praw wewnętrznych oraz kierownictwo 
sprawami bezpieczeństwa publlcz.nego wsta­
ło powierzone dwu odrębnym organom. 

Przeprowadzona zmian.a organizacyjna łą­
czy się z równoczesnym rozszerzeniem upra­
wnień rad narodowych w zakresie zabezpie­
czenia porządku .l ładu wewnętrznego. 

Uchwalone zmiany organizacyjne przyczy­
nią się do da lszego usprawnienia d7liałalności 
organów bezpieczeństwa publicznego oraz do 
dalszego wzmocnienia ochrony własności spo­
łecznej 1 ,ochrony bezpieczeństwa i mienia o­
bywateli, pogłęb ią kontrolę społeczną nad 
dzi<ltalnośc1 ą organów państwowych i ich 
więż z masami pracującymi, przyczynią się 
do dalszego umocniema praworządności lu-
dowej. ' , 

Rada Państwa na wn iosek prezesa R.ady 
Ministrów uchwaliła powołać na stanow isko 
ministra Spraw Wewn~trznych tow. Włady­
sława Wichę, a na stanowisko Pt'zewodniczą­
cego Komitetu do Spraw Bezpieczeństwa Pu­
blicznego tow. Władysława Dworak-0wsk iego 
Równocześnie Rada Państwa na wn iosek 

prezesa · Rady Ministrów powołała tow. Sta­
nisława Radkiewicza na stanowisko ministra 
Państwowych Gospodarstw Rolnych, odwołu­
jąc z tego urzędu tow. Hilarego Chelchuw­
skiego. 

uu Warszawy przybyli delegaci na VII se~ję Rady Ge­
neralnej Sw iatowej Federacji Związków Zawodowych. 
NA ZDJĘCIU: (od lewej) Giuseppe di V i ttorio -
przewodniczący SFZZ, Louis Samant - sekretarz gene­
ratny SFZZ o•az Benoit Fra.chon - sekretarz generalny 
Powszechnej Konf ederncji Pracy i członek Rady Gene-

Do nowych rad narodowych. wyhranych w 
wyborach powszechnych dnia ~ grudnia L954 
roku, należeć będą podstawowe sprawy ad­
ministracji · wewnętrznej ich terenu, a w 
szczególności nadzór i kontrola nad działal-

Komitet Centralny Polskiej ZJednoczoneJ 
Partii Robotniczej upoważnił przedstawicieli 
PZPR w Sejmie do zgłoszenia na najbliżnej 
sesji Sejmu kandydatury tow. Chelch,owsk\e­
go na członka Rady Państwa. nością Millcj i Obywa telsktej. · 

Dla umocnienia ludowładztwa. dla- um1tni~n:a praworządności 
Opublikowana dzU uchW«­

la· Rady Państwa w sprawi e 
utworze1iia Ministerstw.a 

Spraw Wewnętrzn11ch oraz Na żołnierzach bezpleezeń­
Komitetu do Spraw Bezpie- stwa spoczvwa ciężki obowiq­
czeństwa Pubticznego, jako zek walki ze wszystkimi tv· 
kolegialnego organu Prez11· mi, którzy chcą przeszkodzić 
dium Rządu, ma' doniosle zna-. naszemu budownictwu. Szo­
częnie dla umocnienia wladz11 cunkiem i wdzięcznością oto­
lud_owej i dla dnlszeqo rozwi- " czona jest bohaterska praca 
;ania praworzqdnotct ' w na- ..iolnierzy bezpieczeństwo Pu· 
szvm kw.Ju. Celem tej ucltwa- bllcznego. Pamiętając 'o wiei• 
ly jest dalsze , usprawnienie kiej ofiilrnośc~ . i- o~iągnięciach 
pra.c11 aparatu państwowego organów · bezpieczenstwa, nie 
w tak ważnej d(a calego kraju zamykamy 3ednak oczu na 
i dl.a. każdego obywatelu dzle- fakt~ naruszen~a · praworz!łd· 
dzin!e, ja.kq jest ochrona bez- n~ści, które, mestetlł, · mialy 
pieczeństwa publii;znego, za- m1e3sc.e w przę.szlośC1. 
bezpieczenie naszego dorobku, Partia nC13za i rzqd, wszyscy 
ochrona porządkv publtczne• obywatel_e sq najżywotniej 
go, ochrona i.ycia i mienia każ- za1nteresowani w tym, by ni­
dego obywatela. gdy nie powtórzyły się wypad· 

ralnej SFZZ. 
. CAF ·- tot. Zygm. Wdow lń.<kł 

Zwyciężyła jedność narodu 
Z na.my jut z komunikatów PAP wynl• 

kl wyborów do rad. Kaida liczba za.­
warta w komunikacie mówi jasno i nie­
dwuznacznie o .wielkim zwycięstwie idei 
I programu Frontu Na.rodowego, o krzep­
nące,; jedności I zwartości naszego na.rodu, 
które są ii·ódlem naszej niezłomnej siły, 

Oddając głos na listy Frontu Narodowe­
go glosowaliśmy za polityką naszej władzy 
ludowej. Za programem, który ja.ko gospo­
darze kraju wspólnie omawialiśmy i za­
twierdziliśmy. 

Nasz głos oznaczał: Jesteśmy za tym, 
aby podnieść urodzajność naszych pól, aby 
więcej było u nas -przedmiotów codzienne· 
go użytku, więcej jasnych, przestronnych 
szkól i więcej dobrych, pięknych książek, 

&by więcej było w sklepach trwałych, este­
tyczpych I tanich tkanin, więcej żłobków, 
przedszkoli, świetlic, szpitali i teatrów •. Od­
dając nasz głos na Usty Frontn Narodowe­
go mówiliśmy: Głosujemy przeciwko temu 
wszystkiemu i tym wszystkim, którzy ha­
mują nasz marsz naprzód, glosujemy za do­
brobytem naszego na.rodu, za tym, &by każ­
demu człowiekowi pracy w Polsce żyło się 
coraz lepiej I dostatniej. 

Ponad 9? / proc. glosów, które padły na 
listy Frontu N&rodowego, oznacza, ~e na­
ród nasz solida.ryzuje się w pełni z progra­
mem Frontu Narodowego I gotów jest czyn­
nie walczyć o 11rzeczyw~to1enle leso pro• 
cramu. 

Aby ten program wyrażający pot~eby 
n&szej gromady, naszej dzielnicy miejskiej 
czy osiedla, potrzeby każdego z nas po­
myślnie zrealizować, niezbędne są nie tylko 
sprawnie pracujące rady narodowe, nie tyl­
ko wola i aktywność obywateli. Niezbędny 
nam Jest pokój. Tę zdecydowaną wolę 

obrony pokoju przeciwko imperiailsbcz• 
nym wichrzycielom I podpalaczom wyra• 
zlło nasze społeczeństwo w dniu wyborów. 
Każdy głos. jaki pa.dl na listy Frontu, był 

głosem protestu przeciwko wskrzeszaniu 
odwetowego Wehrmachtu, przeciwko uzbra• 
janiu hitlerowskich zbrodniarzy, tych sa­
mych, którzy za.mienili n&sz kraj w zgll• 
szcza I ruiny. Każdy głos tych prawie 
u; milionów obywateli, którzy wzięli udział 

w wyborach, był głosem Polski, która tak 
jak ludność stolicy mówi Dullesom, Cllur­
chillom I Adenauerom: „Naród polski z ca­
łą mocą ostrzega przed tym, aby dać broń 
do ręki mordercom z Oświęcimia I j.ttajd&n­
ka, burzycielom Warszawy, grabieżcom 
polskiego dobra i niszczycielom polskiej 
kultury. Nigdy naród nasz nie pogodzi się 
z tą brzemienną w .Poważne następstwa 
polityką, .vvmierzoną przeciw pokojowi. 
przeciw Polsce I ludzkości''. 

Oddając 5 grudnia głos za pokojową po­
lityką naszego rządu wyraziliśmy tym sa­
mym caszą gorącą solidarność ze Związ­
kiem Radzieckim, którego potęga I przy· 
jażń jest gwarancją naszej suwerenności, 
naszych g1·anic, naszego pokojowego życia, 
solidarność ·z calym 900-milionowym obo­
zem pokoju 1 socjalizmu. Oddając głos za 
pokojową polltyllą naszego rządu wyrazi­
liśmy pełne poparcie dla jedynie skutecz­
nego w walce z agresją systemu zbiorowe­
go bezpieczeństwa. 
Jakże nędznie w obliczu siły I konsołlda· 

cjl naszego narodu prezentuje się wróg, któ­
ry przeciwstawił naszej polityc°e, naszej 
władzy ludowej dwa procent głosów. Wynik 
wyborów wykazał, że mimo inte111ywnej 

\ 

pomocy SOjuszników z radio-szczekaczek 
„Głosu Ameryki" I BBC wróg okazał się 
całkowicie izolowany w naszym społe· 
czeństwie. 

Wynik wyborów, to ble tylko Imponująca 
manifestacja Jedności naszego n&rodu, '.(o 
zwycięstwo naszego ludowego demokra­
tyzmu, którym przepojona była cała kam­
pania wyborcza oraz same wybory. Naczel· 
na zasada, że wola ludności rozstrzyga o 
w,ysuwaniu kandydatów i Ich wyborze, by­
ła konsekwentnie przestrzegana. w wybo­
rach. W poszczególnych wypadkach, tam 
gdzie na listach wyborczych znałeżlł się 
kandydaci, którzy nie cieszyli się należy­
tym autorytetem wśród ludności, wyborcy 
skorygowali listy kandydatów. A w li gro· . 
madach lna ogólną liczbę około 8.SOO gro­
mad), gdzie nie dopisa.la frekwencja lub 
też ponad polowa kandydatów, nie zdobyła 
większo.§ci, odbędą się ponownie wybory. 

W ten sposób w nowowybranych radach 
-zasiądą ludzie, którzy cieszą się pełnym za.­
ufaniem wy~orców. I t9 za.ufanie zobowią­
zuje, Zi>bowlj\zuje do rzetelnego wykonania 
nakazu wyborców, do realizacji tych 
wszystkich słusznych wniosków I propo­
zycji, jakie padły na ubraniach przedwy­
borczych. Zobowiązuje do energicznej wal­
ki, o jak najszybsze urzeczywistnienie pro­
gramu, z którym kandydaci przyszli do lud. 
noścl - terenowego prngramu Frontu Na.­
rodowego, 

Jui od pierwszych dni swojej pracy no­
wowybranl radni muszą pamiętać o tym, że 
obywatele będą pilnie patrzyć, Jak ten pro• 
gram jest realizowany, ie mają pełne pra­
wo żądać. by icb słuszne postulaty .zarówno 
te bardzo ważne, jak I „drobne" zostały u­
względnione. 

Nie ma chyba potrzeby doda.w&ć, że głos 
jaki oddaliśmy na naszych kandydatów zo­
bowiązuje również każdego z nas. Do czego? 
Do czynnej pomocy nowowybranym radom. 
Za:sada współrządzenia obywateli swoją 
gromadą, swoim miastem I województwem, 
to nie pusty frazes, nie slogan wyborczy, 
lecz podstawa naszego ustroju, najistotnJeJ­
sza treść demokracji ludowej. 
Pamiętajmy o tym, że żadna najlcps:i:a, 

najofiarniej pracującą. rada nie zdoła speł­
nić swoich zadań, jeśli nie okażemy Jej sta­
łego, czynnego poparcia i pomocy, ·~ czym 
ta pomoc winna polegać? Na sygnalizowa­
niu braków I niedociągnięć zaobserwowa­
nych w różnych dziedzinach życia, na kon­
troli pracy rad i Ich aparatu. Na ostrej, 
bezkompromisowej, rzeczowej krytyce 
wszelkich objawów biurokratyzmu, bezdu• 
azności. kumoterstwa czy kacykostwa, Po­
moc ta polega na udzielaniu· radom popar­
ci& w Ich poczynaniach drogą organiucjl 
czynów społecznych, drogą wykrywania, 
wykon:ystywania rezerw gospodarki rol­
nl'J I przedsiębiorstw przemysłu terenowe­
go. Poważna rola w zacieśnianiu więzi rad 
z ludnością przypada komitetom Frontu Na­
rodowego, które nie mogą zawiesić swej 
działalności po wyborach, lecż powinny ją 
dalej kontynuować I rozwijać. 

Tylko bowiem wtedy, jeśli każdy z nas 
będzie się czuł Wlipólodpowledzlalny za pra­
cę rad, jeśli i:ada bedzle bliska troskom I 
kłopotom obywatela., a obywatel będzie 

sprawdzał, kontrolował pracę swoich rl'.d 
I Im pomagał. urzeczywistnimy w całej peł­
ni nasz program poprawy warunków bytu 
każdego człowieka pracy. Progn.m utrwa­
leni& bezpieczeństwa I pokoju dla naszego 
°łrodu. · 

Wczytajmv się w treść ko­
munikatu. StwiPrdza on, że 
kompetencji Mimster$twa 
Spraw Wewnętrzn11ch podte­
gat będą wszystkie sprawy do­
tyczące administracji wew­
nętr:me;, to.du· wewnętrzr.eao. 
A więc: Milicja Obywa.teiska., 
Wo1ska Ochronv Pogr11.1iicza., 
Korpus Bezpieczeństwa Wewn., 
więziennictwo, ochrona prze­
ciwpożarowa.. nadzór nad prcr 
wadzeniem spraw akt stanu 
cywilnego itd. Jednocześnie 
znacznie rozsze.,.zony l>~dzie, 

zakres uprawnień rad na.rado• 
wych, któryin nowieriono sze­
reg spraw administracyjnych 
oraz nadzór nad pracą Milicji 
Obywatelskiej . Do kompeten­
cji zaś Komitetu do Spraw 
Bezpieczeństwa Pub!iczne110 
należeć będzie Jedynie walko. 

.z wroga.mi ustroju ludowego, 
walka ze szpiegomi t dywer· 
santo.mi, nasyłan11mi do na• 
przez wywiady w10g1ch Polsce 
pań.~tw impertaltstvcwych, 
walka o zabezpi.eczenie n.n.sze­
oo dorobku przed wroqiem 
zewnętrznym i wewnętrmym. 

Jttk z tego widać, uchwala 
Rady Państwa. ctotycz11 całoś­
ci zagadnień zwjązanych z o­
chroną państwa. ł ochroną o 
bywateli, a. więc dotyczy azie­
dziny, w które; zainteresuwa­
ne jest cale społeczeństwo. 

Każdy z nas ma ~wiado­
mość, że od sprawnej prac11 
organów bezpie<:zeństwa zale­
ż11 nasz spokój, 2 jo.kim b11du· 
jemy sobie i na~zym dzieciom 
ustrói sprawiedliwości spo­
łecznej, aUę i d•Jbrobvt nasze­
go kraju. Każdy z nas ma. 
śWia.domość, że $ą w ś wt ecie 
siły, które chciii!yby nam o­
debrać nasze zdobycze, wha­
mować naszą pracę nad l'.JOd­
niesieniem dobro bytu i kultu­
ry Ludzi pracy Nie w smak 
im idzie, że naród polski pra­
cuje dLa siebie, a nie dl.a. garst­
ki wyzyskiwaczy, że jest z ro­
ku na rok silnir.j~zy, że l'lie d,a 
się już nigdy 11ż11ć jako na· 
rzędzie obcej, impenali$tycz­
nej po!it11ki. 

Czui trzeba nazywać po ł­
mieniu te wrogie nam , sily? 
Cz 11ż może być choć jeden 
.~wiadomy obyu.•atel, który by 
" e wiedział, że bez obsłonek 
uesztą, ujawniony w Kongre­
sie USA - stu111ąionowy tun­
dusz dolarowy przeznaczony 
jest na. dywersję, sabota.i I 
szpiegostwo w krajach ubozu 
pokoju i 1ocj11 Ll.zmu? 

ki na.ruszenia praworzqdnoścł 
ludowei. by stworzyć warunki 
w p'elni zabezpieczające prawa 
obywatela. Jaka. do tego pro­
wadzi droga? 

Drogą. do tego prnwadzi po­
przez wzmożenie i pogłębienie 
pracy wychowawcze1 wśrorl 
pracowników aparatu bezpie· 
czeństwa. Zadaniem na.szum 
jest, by każdy z nich w petm 
:zrozumiał, że ;est sługą naro­
du, że powierzono mu niezwy· 
kle ważny i odpuw iedziuluy 
odcinek pracy, że upraw r11~­

nia, jakie otrzymał i rqk 
władzy ludowej, może wykcr 
rzystać jedynie i wyłącznie na 
korzyść ludu pracuiqcego, dla 
zapewnienia. spokoju i bezpie­
czeństwa. naszego kraju. Dro­
ga do tego prowadzi poprzez 
wzmożoną kontrolę organów 
bezpiecze1istwa przez partię i 
rząd. Wszystkie nasze instan­
cje partyjne muszą pam.ętać, 
że ich to sprawą jest troska. 
o wychowa.nie w duchu moral· · 
naści socjalistycznej pracow· 
ników a.para.tu bezpieczeństwa 
i wszystkich organów wladzy 
l:iaństwowej. 

Szczególnie doniosłe znacze­
nie ma postanowienie, stwier­
dzające, że komitet do spraw 
bezpieczeństwa publicznego 
jest organem działającym i 
decydujqcym kolegialnie. Ko­
legialność umożliwi większą 
kontrolę wewnątrz samego a­
paratu bezpieczeństwa.. za­
pewni, że decyzje będą podej­
mowane w spdsób najbardziej 
przemyślany, 

Doniosłym posto.nowlen!em 
jest oddzielenie spraw admini· 
stracyjnych od spraw bezpie­
czeństwa, a zwłaszcza naloże­
nie na. rady narodowe obo­
wiąz/<;u sprawowdnia nadzoru 
nad Miticją Obywatelską. Jest 
to dalszy, niezwykle wa.:l:ny 
krok w kierun1m zbliżen.a 
władzy ludowej do obywateli, 
w kierunku jeszcze mocniei­
szego ich powiązania z w!adzq 
państwową. Oto WlJbra.ne U· 

bieglej niedzieli przez wszyst­
kich obywateli i darzone prze: 
nich zaufaniem rady narodo­
we uzyskują nowe, wielkie u­
prawnienia, 
Uchwała Rady Państwa. 

przyjęta będzie przez ogól O­
bywateli, ja/co wyraz tt.11szego 
poglębiania i umacnia.n.a pra -
worzqdności ludowej, Jako 
wyraz pogłębiania demyl:ru· 
tyzmu ·naszego ustroju, jakri 
wyraz powszechności udzialu 
obywateli w rządzeniu sw11m 
państwem. 

Ambasador PRL 
we Francji„ S. 
Gaje!J)ski wrę­

CZ}J! 2 bm. F. Jo­
Liot-Curie order 
„Sztandar Pracy" 
l klasy, za wybit­
ne za.sługi w dzie­
dzinie odkryć nau­
kowych dld dobra 
ludzkości. Uroczy­
stość odby!a się w 
salonach ambusa­
dy PRL w Paryżu. 
NA ZDJĘCIU: 
ambasador Gajew­
ski wręcza nrder 

F. Jotiot-Curie. 

F~t. - CAF 

Wydatnie 
, • wzrosn1e 

przemysłowa produkcja pasz treściwych 
Omówienie uchwały 'Prezydium Rzą'clu 

Zakończenie 
w.szechzw1ątkowej narady 
pracowników buaownictwa 
7 grudnia zai<.ończyło się w 

Mos.kwic wszechzwiązkowa 

narada pracowników budow­
nictwa, zwołana przez Komi­
tet Centralny KPZR i Radę 
Ministrów ZSRR. W naradzie 
tej, która trwała 7 dni, ucze&­
tniczylo 2.200 r;l)ecjalis.tów z 

Ogromne rezerwy paszowe Istnieją nie tylko w gospodar­
stwach rolnych, &le także w wielu gałęziach naszego prze­
mysłu. Z licznych bowiem odpadków„ a także z surowców 
przemysłowych, niedostatecznie dotych<;zas wykorzystywa­
nych, produkować moina wartościowe pasze tl'cściwe. Toteż 
duże znaczenie ma podjęta .>statnio przez Prezydium Rządu 
uchwała w sprawie rozszerzenia przemysłowej produkcji 
pasz treściwych I usprawnienia gospodarki odpadkami w ce­
lu wykorzystania Ich na pasze, Realizacja tej uchwały w po­
ważnym stopniu przyczyni" się do usunięcia niedoborów pa­
szowych utrudniających. rozwój hodowli w naszym kraju. 

Uchwała Prezydium Rządu 
przew1duie znaczny wzrost 
przemysłowej .produkcji wyso­
kobiałkowych koncentratów 
paszowych. W ciągu najbliż-

dziedziny hudownictwa. Od- szych lat przemys.ł dostarczy 
b .a.la się on.a wielll1im hodowcom znaczme . zwiększa· 
P~cu KremlowEkh;1';. 1· nych • (ości · mączek mięsno : 

. . . . . , kostnych, rybnych i z krwt 
. Obecn.1 byli rowmez delega- I z w\erz,ęcej, drożdży pastew· 

ct z Chm'..Pol<Jk1, ~RD, c .ze· nych, makuchów i śruty z na­
choslow,aci1, R~uru1, Węgier_, sion roślin , oleistych, a także 
Bulgar1 ~! Albanu, KRL·D ) mieszanek pasz treściwych. W 

I Mongolu. . . tym celu szczeg_ólną uwagę 
'J W ~bradach ~;z1ęli ud~ał zwróci się ·na pełne I prawi· 
, przyw~<:y . partu komums- .ctłowe wykorzystanie zwierząt 
tyczne! 1 kierowrucy rząd•t r.a- padłych oraz dużych Ilości od­
dz1eck1ego - N. A. Bułgąmn, padkńw, powstających w okre• 
N. S. ~hruszczow, L. M. Ka- sach na.iw.vższych ubojów. oraz 
ganow1cz, G. M. Malenkow, W. I połowów ryb. ' 
M. Mołotow, A. I. Mikojan, I _ 
M. G. Pierwuch in, P. W. Po- Np. w zakładach przemysłu 
spiełow, M. Z. Saburow,M. A. mięsnego zastosuje się wszeł­
Suslaw, M. Szatalin, N. M. kie śrrxlk1 I urządzenia do ra­
Szwemik i K. J. WoroszylrJw. cjonalnego zbiC'TU krwi, opra-

Na posiedzeniach plenar· cuje się sposoby szerszego jej 
nych I posiedzenia<:h 1f sekcji wykorzystania I przechowywa~ 
omówiv.'le zostały zagadnienia nia. Poważnie zwiększy się 
budoWillictwa przemys.łowego, również filetowaniy dorsza o­
transiportowego, wiejskiego, raz ogławianie tei ryby, prze­
mieszkamowego i ku1turalno­
bytowego. (Dalszy ciąg na str. 2) 

Pod hasłem obniżki kosztów własnych 

Wystawa części zamiennyćh 
zorganizowana przez ŁZPW 

Wiadomo, źe wiele zakładów pracy cierpi n11 brak części 
zamiennych do m~szyn, A równocześnie niemal w każdej 
fabry~e znajdują się w magazynach ja.kies części niepotrzeb· 
ne, me pasujące do Istniejących w zakładzie typów maszyn. 
Zdarzają się też wypadki, że magazyny fabryc·me gromadzą 
u siebie ponadnormatywne Ilości ozęści, choć to w sposób 
oczywisty podwyższa koszty własne produ.kcjl, 

Z tych właśnie względów. Wełnianego - Północ już po­
bardzo cenna Jest· Inicjatywa nad 30 fabryk nadesłało do 
Łódzkich Zakładów Przemysłu LZPW swe eksponaty. Praco­
Wełni;inego, które postanowiły wnicy działu głównego mecha­
zorgRn1wwać wy~tawę posia- nika LZPW układają je na 
danych przez · rózne fabryki dlugicb stołach, kat1tloguią, o­
częśc1 zamiennych, aby w ten pracowują odpowiednie napi· 
sposób doprowadzić do ich pel- sy. 
nego wvkorzv~tania. 

Wystawa Jest w trakcle rea­
lizacji. Dzięki pomocy Cen­
tralnego Zarządu Przemysłu 

1.000 złotych 
za odstrzał wilka 

Do chwilJ obecnej zgroma­
dzono Już ponad 2 I .pól tys. 
różnych części zamiennych. 
Niek·tóre spvśród nich są bar­
dzo poszukiwane. Na przykład 
Zakłady im. Gwardll !...udoweJ 
przysłały ślimaki do ciągarek 
grzebieniowych ·systemu fran­
cuskiegQ. Są one im niepotrze­
bne, podczas gdy ŁZPW od da­
wna już dopominają się o nie. 
Tak ~amo trudne są do .zd,p-

1.000 zł premii za odstrzał bycia wrzeciona do skręcarek, 
na polowaniu indywidualnym tymcza~em Snsnowieckle Za­
i 500 zł podczas zbiorowej o- kłady Przemysłu Wełnianego 
bławy - oto nagrody, jaltie mają Ich ponad tysiąc na zby­
wyplaca.ć będą dyrekcje lasów cłu. 
państwowych za zabicie wił- Wystawa udowadnia Jedno­
ka. Dotych€UIS nagrody te cześnie, jak wielkie rezerwy 
wynosiły 200 zł. posiada niemal k3żda fabryka 

Celem tak znacznego pod- w qęk1ach zamiennych, poka­
niesienia n.a.gród za odstrzał wje, w Jaki sposób. mozna o­
tych groźnych drapieżników bn i żyć koszty własne, odciążyć 
jeS'f: rozszerzenie walki z ros- produkt'ję przemysiu maszyno· 
nącą pl.agą wilków, czynią- wego, zaoszcz~~1ć wiele tonn 
cych ce>r.a.z wię)<:sze szkody metali, usunąć choćby częś~ 
wśród zwierzyny i żywego in-

1 
ciowo trudności, występujące 

wentarza g05podarskiego. przy remontach m~szyn, . 

III Zjazd 
Polskie20 Towarzystwa 

He ma \ologiczne go 
obradować będzie 

w Lodzi 

W dniach od IO do 12 gru­
dnia br. odbędzie się w Łodzi 
ogólnopolski zjazd poświęcony 
zagadnieniom chorób krwi i 
transfuzji krwi. • 

W zjeździf wezmą udział nie 
tylko lekar~ z kraju, lecz tak­
że uczeni zagranicz'ni - dele­
gacja radziecka, przedstawicie­
le nauki chińskiej, francuskiej ,.. 
czechosłowackiej , węgierskiej, 
rumuńskiej, bułgarskiej oraz 
delegacja naukowców NRD. 

Tematem zjazdu są zagad­
nienia dotyczące niedoki;wi­
stoścJ hemolitycznych i powi­
kłań związanych z przetacza­
niem krwi. P10gram obejmuje 
10 głównych referatów, kilka­
dziesiąt doniesień na temat . o­
ryginalnych prac badawczych 
polskich naukowców oraz dys­
kusję. Przewidzian::- są rów­
nież referaty gości zagranicz­
nych. 

Gospodarzem zjazdu jest II 
Klinika Chorób Wewnętrznych 
Łódzkiej Akademii Medycznej, 
a n!J czele komitetu organiza; 
cyjne11.o stol proi. Jerzy Jaku­
bowski. 

Od«>z„ty lektora 
KC PZPR 

Wydział Propagandy KŁ 
ftM>,R zawiadamia łódzki 
aktyw partyjny, młOdzieżo­
wy, prelegentów KŁ i lek­
torów, ie dziś, 9. XII. br„ 
o godz. 1?.00, w sali Mło­

dzieżowego Domu Kultury, 
przy ul. Moniuszki 4a, od­
będzie się odczyt · lektora 
KC P2lPR na temat: „Rola. 
ZMP w socjalistycznym 
wyehowanJu młodzieży". 

* „ * 
Wydział Propagandy Ko­

mitetu Wojewódzkiego. 
PZPR w Łodzi zawiadamia 
aktyw wojewódzki I prele­
gentów, te w dniu n gru­
dnia br. o codz. 15, w sali 
KW, pr-i:y al. Kościuszki 
111-113, od'będzle sl.ę odczyt 
lektora KC PZPR. . 

Temat: „Rola ZMP w so­
cjalistycznym wychowaniu 
mlodzieiy", 

• 
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GŁOS ROBOTNICZY ~~=~=~~~========~===~=9 grudnia 1M4 r; (nr 292) 
Uroczysta akademia w Paiacu Chaillot 
-----------------------------------~------------------

Społeczeństwo francuskie ·uczciło 
dziesiątą rocznicę podpisania 
Układu francusko-radzieckiego 

P ARY:l:, 8. 12. 
7 grudnia w wielkiej sali koncertowej Pałacu Chaillot odbyła się uroczysta 

akademia zorganizowana z inicjatywy komitetu obchodu dziesiątej rocznicy 
podpisania układu francusko-radzieckiego oraz trzydziestej rocznicy nawiąza· 
nia stosunków dyplomatycznych między ZSRR a Francją. 

w prezyd ium akademii za- reprezentował 011 akademU 
jęli miejsca: sekretarz KC szef jego gabinetu Rozelli. 

• 

Wyniki wyborów 
do rad.narodowych 
w poszczególnych województwach 

W poprzednich nume­
rach naszego pisma, poda­
liśm11 oficjalne w11nikl 
wybOT6W do rad narodo-

no 439.843, 'z tego na listy 
Frontu Narodowego oddano 
431.490 głosów, czyli 98,10 
proc. ważnych głosów , przecolw 
listom Frontu Narodowego od­
<i.ano 8.353 glosy, czyli 1,90 
proc. waż.nych głosów. 

Przed paru dniami odbyła Francusll:iej Partii Komunisty-w . 1· k się w Stalinstadt (NRD) cznej Jacques Duclos, generał Po odegraniu hymnów 

. Zmag.amy wa ę ~~~:!;\:Z~~f!;s!a~i~m~!~ ;~; itBo~~~~~~o~,ott~;. ~~~~~t :~!!m:i Fr;r~~~ ;ro7t:gaJv:r:ti~ 
kiej na. rzecz pokoju i Boulier, pani Fa•ge, przedsta- Halle wygłosił przemówienie 
bezpieczeństwa zbiorowe- wiciele towarzystwa Fr~cja gen. Petit, który w 1944 r. stal 

S. Ciołkowski 
- przewodniczącym 
Mi~dzynarodowego 

Zrzeszenia G6rnlk6w 

. w11ch w Warszawie, Łodzi 
i województwie łódzkim. 
Poniżej podajemy wed!ug 
komunikatu Polskiej A­
gencji Pra5oweJ, na. pqd­
stawie protokó!ów woje­
wódzkich komisji wybor­
cz11ch - oficjalne wyniki 
wyb orów w pozo!tatych 
województwach. 

W wyborach do Wojewódz­
kiej Rady Narodo,wej w Bia­
łymstoku W2lięło udział 93,92 
proc. uprawnionych do gloso­
wania. Głosów ważnych odda­
no 585.145, z tego na lis ty 
Frontu Narodowego oddano 
572.942 glosy, czyli 97 ,91 proc. 
ważnych głosów, przeciw li­
stom Frontu Nal'Odowego od­
dano 12.203 glosy, czyłi 2,09 
proc. ważnych &losów. 

W wyborach do Wojew6dz­
kiej R&dy Narodowej w Opo­
lu wzięło udz iał 95 ,73 proc. u­
i>rawnlonych do g!osowania. 
Głosów ważnych oddano 
527.966, z tego n.a llsty Frontu 
Narodowego oddano 519.816 
glooów, czyli 98,46 proc. waż­
n ych głosów , przeciw listom 
Frontu Narodowego oddano 
8.150 głosów, czyli 1,54 proc. 
ważnych głosów. go w Europie. -ZSRR, Powszechnej Konfe- na czele · francuskiej misji 

ł I 
• deracji Pracy I in. Przewodni_ wojskowej w ZSRR podczas 

O. pe ·Il ą . rea 1· zac1 ę ::eZll~ft~;;~/ka~~~g;,:;;~ ~7lz~w:~1~~~eg:em ko~~!i~ =k~?śti~ni~a:yk~Jedprz.~f~~ 
jaźni. obchodu _ E. Herriota, który łączącej naród francuski z 

7 grudnia w Pradze zakoń­
czyła swe obrady II między­
narodowa~ konferencja górni­
ków, w której pracach brały 
Ud'2ii.ał delegacje z 31 krajów. 

W wyborach do Wojewódz­
klef R&dy Narodowej w Po• 
znaniu w;zięło udział 93,57 
proc. uprawnionych do głoso­
wania. Głosów ważnych od­
dano 1.309 .870 , z tego na listy 
Frontu Na•rodowego oddano . 
1.284.502 glosy, czyli 98,06 
proc. ważnych głosów, prze­
c:w listom Frontu Narodowe. 
go odd.ano 25 .311 glosów, czy.Iii 
1,94 proc. ważnych gl1>Eów. 

Fot. - O.F wskutek złego stanu zd rowia narodami Związku Radziec-

rocznych plaOÓW pfOdUkCyjOyCh 1--· -~-------n_i_e_m_ó_g_1 _p_rzy-by_c_d0_P_11r_y_ż.a_ •. ~~~E~:~~~~~:e~i~J!~::~ 
Już ~lko ll"ZJ tygodn'le dldel4 nas od końca roku. Załort Omówienie .uchw_ ały Prezydium Rząou Pn~~laracja ta stwierdza m. 

Z Jednomyślną gorącą apro­
batą przyj ęty zostę.ł manl!est 
konterencfL w którym zebra­
ni w Imieniu górników cale&o 
iwiata wzywają do wzmote­
nia walki o jedność dziahtnia 
mes pracujących. o stworze­
nie systemu zbiorowego bez­
pieczeństwa narodów. o za­
chowanie I umocnien ie poko­
ju. o Jeszcze mocniejsze zwar­
cie szeregów robotn iczych wo. 
kól Swiatowej Federacji 
Związków Zawodowych, bro­
niącej Interesów ! praw ludzi 
pracy wszystkich kra!ów. 

W wyborach do W0Jew6d11-
klej Rady Narodowej w Byd­
gos:zczy wzięto udział 95,18 
proc. UJ)r.awn!onych do gloso­
wan i.a. • Glo.~ów ważnych od­
dano 899.006, z tego na listy 
Frontu Narodowego oddano 
881.530 głosów, czyli 98,06 
proc. wainych głosów, prze­
ciw listom Frontu Narodowe­
go oddano 17.476 głosów, czy­
li 1,94 proc. ważnych glooów. 

111\'SZystldch zakładów I różnych calęzl przemysłu wmnap,M „Sytuacja międzynarodowa 
nleustimnle tempo pracy, aby ,z Jak najwlęksaym dorobkiem (DokÓńcl.enie se str. l) cl produkcyjnej 66 tys. tonn. wpływa na to, że obchodzimy 
prąstiu>lć ~~ realizacji qdań ostatniego roku Planu Dzięki temu w przyszłym roku dziesiątą rocznicę podpisania 
6-letniqo. waczonej na wędzen ie. Opra- produkcja pasz treściwych układu francusko- radzieckie­
Niedługo · jut zo~tanle ukoń­

czona budowa szatni oraz In­
nych pomocnlczvch pomiesz­
czeń Teatru N>irodowego w 
Łodzi. Z&loga MPR-B nr 2 
która prowadzt te prace, po­
s tanowiła ukończyć je do dnia 
20 bm. , a więc na 10 dni 
przed terminem. 
Również mne załogi budo­

wlane, nale~ące do tego same-

Knrnunikat 
Wojewódzki Zarząd Rol­

nictwa pr~ypomina, że dziś 
9.XII. br. b godz. 10,30. 
odbędzie się w lokalu 
Woj . ZR, ul. Zachodnia ~7. 
pokój 72, konferencja w 
sprawie czytelnictwa ksią. 
iek rolniczych na wsi. 

MARSZ 

WYDARZF,Ń 
------------------

Pod obcym dyktatem 
Dow6dca sil tbrojnych 11a1ctu o:­

tlantyck1ego1 ameryka11ski generał -
Grucnther, podcia1 poDytu in1pek· 
crjneeo w Oslo. o~wiadc1ył d1len­
nikonom co no.5łępuje : „Nie priewi• 
duję, by niemieckie INOJska stacjo· 
nowgfW w Norwegii, o ile Norwegio 
tego ftle iechcc. Istnieje jednak 
rr.oiliwoi ć, ie olicerowie ł łołnierie 

nieinieccy będq powiqz:oni 1 kwcte· 
rq główną NATO (uyli pakhl pół· 
no,no • ollant7cklego puyp. 
nasz.) w Oslo". 

Slowem, nie kijem go, to palkq. 
Wqt'plt fednak no!eiy1 czy naród 
norwesk1, który dob~e tesic11 pa-­
"'lęta ciosy hilł1rowsklej okupacji. 
będzie 1achwr-:on, perspektywq 
11powią1ań„ nowe!jio Wehrmachtu 
ze utabem gen. Gruenthera w O· 
110, cct otnoaa * pralityca poja· 
wienle się bońskich lflcerów i łat• 
nłeny no ulicach tego miasta, 

O syt\.lacji polltyan1j w Norwegii, 
wclqgnięl•j pnei USA do a~antyc· 
ldego spisku, iv1mownie •wiadc1y 
historja, pnytociona na tamach 
kopenhaskiego ddennika 11Land 
og Volk". 

ZnAny norweski działon 1połec1· 
nv, były więiieil yestapo, o obecnie 
bojownik ruchu obrotków połcoju -
lauńo1 Sond i•ił 11ykanowony i 
pneśladowany pu11 policję, a ftGZ· 
wisko jego znalado si~ w kartot ... 
ce poliCJJneJ, w swiądtu 1 podei· 
neniami „o sympatie prokomunl1· 
tycme". Poniewai Sand i•st 0&0bl1• 
tym pnyjacielem llrólo norweski_. 
go, udał się dori '"le skargq na po· 
1tępowanie poli.:1i. ł w toku ro~ 
mowy ui,skal nas1ępu1qcq odpo­
wiedit 

„Oro.;I pn.yjo~ie!'lul Nie trzymam 
jui ręki no puis.:io iycia kroju. W 
Norwogii decyduiq o wszystkim 1u· 
pełnie Inne .~iły nli dawniej. Ołate· 
90 lei nie mog4 cl pomóc, Nie 

· mam iadnej pawnołcl, c1y w karto· 
1ece tt0licyjnej "'• 1najduie •i• i 
'moje naxwisko„.". 

Nie potneba dodawat. ie te 11łn· 
ne siły" sq tworem atlantyckleJ 1a• 
leino5ti i nouq mundUry am•rv"aó· 
ski„ 

Oznaki ,,cywilizccji" 

Półunędowy dti1nnilł 1yjamslcl 
„Bangkók Tribune'' podał inłormCI" 
cję tej łleścf : „Mini1t•rstwo spraw 
wswnętn:nych p1119otowuje zanq· 
dtenle o reglamefttac!i· prostrtucjl. 
W myAI tego 1onqd1enlo powstonl1 
11ereg nowych dortt0Jlf public!• 
l'lych.„ii Ppda]qc następni~ kilka 
nc1egół6w, iwlątanych I reoll1a· 
cjq tych "doniosłych" planów, 
„Bangkok Tribuneu p i51e: ,,Celem 
nowej reglomontocjl le'I wyposo­
i&'Jfe Bangkolcu (stolica Syiamu -
P"lP• nasz.), w bdpoW'tied"'o cor· 
panizowany system „colt-girls" • 
tale, jak się to dtleJe w miastach 
pnodujqcych (11) krajow". 

Nie darmo w powyi111m t.daniu 
uiyto słów, będqeych amerykańską 
natwq prostytutek . Rt.qd S1jamu ł 
jego publicyści uwoioią - nie bet 
podstaw, ie cuna•q tiw. „cywili1a• 
cjł 1ochodnlej"1 którq tQk głoSno 
propogujq lmperioliici amerykońscy1 
set m. In. domy publiczne. Wtadt• . 
syjamskie, pnygotowujqc swe ,,wie­
kop:.mne11 rełorm11 chcq nie tylko 
dorównał: ,,pnodujqcym" krajom 
Zachodu, ·rec1 pnłgnq równieł pn,.. 
słui1ć •i• omerykań1kim pnyby­
nom, którreh w Syjamie le1t cora• 
wi~e;. A 1ainteretowanla tych Prt't 
by nów sq rozległe: dolyc1q tarów­
"~ polityki. I strotegn, jok I 11tculh.f.. 
młnych ro1rywek 11

1 o które tronc:rt 
•I• n<KI $yjamu, 

•• 

go przedsiębiorstwa, 'pOmyśl­
me realizuj1t •woje iobowią­
zanla. Na 'ukońc.r.P-niu jesll bu­
dowa plombowca przy ulll Li­
manows1Clego 199. W bloku 
mieszkalnym przy ul. Kll!ń­
skiego 40 ustawia się już pie­
ce oraz zakłada instalacje 
ś'.'·ietlne i hydrauliczne. 

Oprócz robót przy nowych 
obiektach. MPR-B nr 2 prowa­
dzi także szereg prac re­
montowych. W ostatnim cza­
sie jakość wykonywanych ro­
bót znacznie się pcprawiła. 

• • • 
Maszyna, którą obsługuje 

Wacław Stolecki, to tak zwa­
m• tłoczarka, produkująca 
cv.ęści do maszyn gómiczych, 

- A więc I od mojego wy­
siłku, od mojej pracy zależy 
wzrost wydobycia węgla -
mówi S tolecki - I pracuje 
t t> k, te kierownictwo Lódz­
k1ej Fabryki Srub 1 Nitów 
c1ęsto stawia go innym robot­
nikom ui wzór. Pracu jąc bez­

cowane zostaną poza tym spo- wz"rosnte do 300 ty~. tonn; w go i trzydziestą rocznicę na­
soby Jak najszerszegr, wyko- latach zaś następnych mają wiązania stosunków dyplo­
rzystania do produkcji mączek być uruchomione dalsze wy- matycznych między ZSRR a 
oopadków ry-b patroszonych twórn ie i produkcja pas,z Francją szczególnie uróczy­
na ledMstkach rybackich w wzrośnie do 700 tys. tonn. Nie- ście. Na uroczy stość tę z11pro-
czasie dalekom'1rskich polo- zalelnie od tego przy no- siliśmy osobistości o różnych 
wów. wych i w wyniku rozbu- poglądach politycznych, rói.· 

Do zwiększenia przemyslo- dowy istniejących zakładów nych wyznań, ludzi, którzy. 
wej produl;:cji pasz treściwych przemysłów: mięsnego; rybne- podobnie jak my, zdają ·sobie 
przyczyni się także powstanie go, drobiarskiego i innych, po- sprawę, iż należy przestrzegać 
wielu nowych 7.Hkładów utyli- wstaną specjalne <lz.iały prze- litery i ducha zobowiązań, do­
zacyjnych, zakładów produku.- róbki odpadków n;. koncentra- chować wiernośc i układom 
jących drożdże pa~tewne, wy- ty paszowe. Po ra~ pierwszy zawartym w okresl e prowa­
twórni pąsz i mieszanek. M. w na"?Ym kraju pi od•;kcję te- dzenia wspólnej obrony, ukla­
in. d'> kańc;i 1955 r. mają być go cennego koncentratu na dom służącym sprawie poko. 

7 grudnia na pierwszym po-
9iedzeniu nowy administracyj­
ny komitet wybrał na prze· 
wodniczącego Międzynarodo­
wego Zrzeszenie Górników S. 
Ciołkowsk iego (Polska). na wi­
ceprzewodniczących: I. Roą­
soczińsk iego (ZSRR). E. More­
no (Wiochy) i M. Navasimhe-

uruC'hom i(lne trzy wytwórnie skalę przemysłową urut>homią ju". 
pasz o łącznej rocznej zdolnoś- także przemysły drzewny i pa-

Po części oficjalnej odbył na (Ind ie) Sekretarzem gene­
się koncert z udziałem najwy-1 ralnym Międzynarodowego 
bitniejszych artystów francu- Zrzeszenia Górn ików wybrany 
skich. został Henri Turrel (Francja). H\szpania 

frankistowska 
- bazą wojskową USA 

piernicey. 
Uchwała Prezydium Rządu 

przewiduje również zwiększe­
nie produkcji f(lączki pastew­
nej z su~zu zielonek. 
Dużą nie ~ykorzystaną do­

tąd rezerwę tlle produkcji pasz 
treśc iwych stanowią odpadki 
konsumpcyjne. Toteż, zgodnie 
z post>inowieniami uchwały, 
zorganizuje się, szczególn ie w 
dużyth miastach I ośrodkach 
przemysłowych , zakrojone na 

ków nie tylko z zakla;lów ty- . 

Przeł debala we francuskim Z~romadzeąiu N~rodowvm 

Masowe protesty we Francji 

W wyborach do W0Jew6d1· 
kieJ Rady Narodowej w Gdań­
sku wzięło udz;lał 95,2~ proc. 
uprawnionych do głosowan :a. 
Głosów ważnych . oddano 
611.533, r; tego na listy Frontu 
Narodowego oddano 60S.ł50 
głosów, czyll 99,01 proc. wa:i­
n.ych glooów, przec!w listom 
Frontu Narodowego oddano 
6.083 głosy, czyli 0,99 proc, 
wai.nych głosów. 

W wyborach do W0Jew61b­
kiej Rady NaroduweJ w Kiel­
cach wi;lęło udział 90,58 proc. 
uprawnionych do glooowania. 
Głosów ważnych oddano 
93,6.488, z tego na listy Frontu 
Narodowego odrtano 900.675 
głosów, czyli 96,18 proc. waż­
nych głosów, przeciw l istom 
Frontu Narodowego oddano 
35.813 głosów, c.zyli 3 ,82 proc. 
ważnych głosów. 

W wyborach do W0Jew6d1-
klej Rady Narodowej w R1e-
1110wie wzięło udział 93.70 proc. 
uprawn!onych do głOllOwania. 
Głosów wa znych odda no 
856.926, z tego na listy Frontu 
Narodowego odd.ano 846.044 
glosy, czyli 98,73 proc. w.a:i­
nych głosów, przeciw ligtom 
Fr• 'l ' 'l Nsrodawego oddano 
10.882 głosy, czyli 1,27 proc. 
ważnych głosów. 

W wyborach do Wo,few6d1• 
kteJ Rady Na-rodowej w Stall­
no1rocl1te wzięło udział 96,60 
proc. uprawniooych do gloso­
wani.a. Głosów wa<inych odda­
no 1.861.152, z tego na li.sty 
Frontu Narodowego oddano 
1.812.679 'głosów , czyli 97 ,92 
proc. ważnych głosów, przeciw 
1istom Frontu Narodowego od­
dano 38.473 glosy, czyl1 2,08 
proc. ważnych głosów. , 

W wyborach do Wojew6dz­
.kleJ Rady Narodowej w Szcze­
cinie wzięło udział 95 ,08 proc. 
uprawnionych do glowwania. 
Glosów ważnych oddano 
366.634, z tego na listy Fron-

brakowa Stolecki przek racza Jak wynika z don iesień pra­
normę o kilkadziesiąt procen t. sy francusk iej, rząd amery­
• 'Zwyclę~ko realizują przy- k~ński n~dai uzbraja Hiszpa­
padające na nich zadania ; mę · frank1stow~ką I wciąga ją 
Stanisław Znyk, który obsłu-

1 
do coraz ściślejszej "współpra­

gu.ie tłoczarki 11utomatyczne. cy" z blokiem atlantyckim. 0-
Zf'fia Wrembel,_ pracująca hecnie w Hi szp~nii przeb~wa 
przy produkcji gwintów, i szef szt abv mdrynark1 woJen­
wiele Innych robo1•nic I robot.- r,ej USA adm1 rfll C~rney. 0-
ników. Za toga ŁFSiN; która świadczył on, że uc7.ynt wszyst­
wvkonała iut. niezny plan ko, co ]est konlecr.:ie, aby 
produkcji potl wzgledt•m iloś- ~zybko zmcJdernizow11~ flotę 
cinwvm, chce '>becnle jak I hiszpańska,. W Madrycie prT.e­
nB iszvbde1 zre11hzować plan bywa stale 540 przedstawicieli 

szeroką skalę zbieranie odpad- prz'ecz·wko odbudowi·e 
wienla 2bior.iwego, stołówek 

~~~~~v'd~~~~~~~y~~. także :& n~Obillerowsklego Webrmach~u 
~. tu N-11rodowego odd.ano 

-· W wyboFach do WoJew6ds~" 363 .. 01~ glosy\ -czyi\ 911 ,03 proc. 
kłeJ Rady N&rodoweJ w Ko· wa:i:ny~h głosów przeciw 11-
szalinle wzię_lo udział · 95,40 storn Frontu Na~owego od­
proc: uprawnionych do gloso- dano 3.561 głosów, czyli 0,97 
wania. Głosów waznych odda- proc. waznych głosów. 

Uchwała PreŻydium Rzlldu 
zwrac11 także uwagę na ko­
niecznośc szerMzego niż dotych· 
czas stosowania, w okresach 
niedobo1 u, Z11stę~z.ych pasz -
takich iak mtt.Jde pędy, owoce 
I nasiona niektórych drzew 
dziko rosnących, a więc żołę­
dzi, kaRzta1lów, nasion buku, 

W miarę zbliżania się tennlnu rozpoczęcia debaty parla­
mentarnej nad ratyfikacją układów paryskich, ruch protes­

. tacyjny we Francji przeciwko planom uzbrojenia Niemiec 
zachodnich nabiera coraz szerszego rozmachu. 

Jak lnformule dziennik towanych do Zgromlidzenia 

a~ortymentowy, amerykańskich sił zbrojnycł).. wiązu itp. 

„Humanlte", organizacja NamciO»łego list, żądając, aby 
związkowa kopalni węgla w glosowali , przeciwko układom 
Merlebach (departament Mo- londyńskim i paryskim oraz 
selle) wysto$owała do depu- domagali się pokojowego roi-

wiązania problemu ' nfemiec­
kiego. W odpowiedzi na ten 

no 334.067, z tego na l;sty 
Frontu Narodowego oddano 
329.233 glosy, czyli 98,55 proc. 
ważnych głosów, przeciw li· 
stom Frontu Narodowego od­
da no 4.834 glosy, czyli 1,45 
proc. ważnych głosów. 

W wyborach do Wo,few6d%­
klei Rady Narodowej w War­
~zawle wzięło udział 90,28 
proc. u.prawn iony~h do gloso­
wani.a. Głosów ważnych odd-a­
no 1.217.188, z tego na listy 
Frontu Narodowego oddano 
1.193.124 glosy, czyli 98 ,02 
prąc. ważnych głosów, przeciw 
listom Frontu Narodowego od­
dano 24.064 glosy, czyli 1.98 
proc. ważnych głosów. 

• 

Zmowa handlarzy śrilierci 
Jesteśmy obecnie pooownle świad­

kami przetargów monopd!i fran­
cuskich z monopolami zachodnio - nie­
mieckimL Piszemy : ponown ie, bow'iem 
historia, i to nie tak odległa, bogata 
jest w 1 fakty podotlne1 współpracy 
Schne1der11 z Kruppem. Na tej współ-

, pracy bogaciły s ię 1,awsze monopole 
francuskie i niemieck ie. które nie 
przerywały kontaktów nawet w czasie 
działań wojennych, a traciły zawsze 
na rody Francji I "Niemiec. Jeden na­
ród płacił za to utratą nlezawisłoścL 
la tami okuP?ci i, drugi zn owu milio­
na'mi zabitych, rannych, kalek. 

I oto znów, mianowicie w czasie roz­
mów paryskich w pa ździern iku . za­
gadnieniom związanym z in te resami 
monopoH francu skich I niemieckich 
poświęcono wiele miejsca. Premier 
fra ncuski Mendes - France reprezen­
tant tych kół wielkiego kapitału fran­
cusk iego. które są zainteresowane 
przede wszystkim terenem europej· 
skim I północno - atryk'ańsk im - w 
zamian za koncesje na rzecz tych kół 
zgodził się . na ' wystawien ie dywizj i 
Wehrmachtu. Tych samych dywizji, 
utworzenie których naród francuski 
odrzucił w dn iu 30 sierpnia br. w gło­
sowaniu nad han1ebnym układem 
o Europejskiej Wspólnocie Obronnej. 
Francu.,,kl premier żądał utworzenia 
wspólnej puli zbrojeniowej, w której 
przemysł •francuski nie tylko n ie był­
by upośledzony, 11le byłby, w stan ie 
górować nad Kruppem, Mannesman­
nem - żądał prawa do dalszego naby­
wania udziałów w przedsiębiorstwach 
Zagłębia Ruhry. Otecnfe monopoliści 
francuscy mogą się .,pos-zczycić" dość 
poważnym stanem posiadania w tym 
okręgu. Około 15 mil ionów tonn wy­
dobytego węgla pochodzi z przedsię­
biorstw. będących w zarządzie fran ­
cuskim. 

Za cenę uzyskania zgody na wysta­
wienie dywizji Wei:\rmat:htu, Adenauer 

'zrezygnował także z praw do Zagłę­
bia Saary i tym samym otworzył ka­
pita~owi rrancu$kiemu szeroko wrot.o 
do tego terenu. Już dzisiaj kapitał 
francuski. korzysta j ąc z praw okupa­
cyjnych, naszpikował główne galęz i f 
przemysłu saarsk iego frankamj . Ko­
paln ie węgla są w rębich państwa, a 
obecnie - jak donibsla prasa - 52 
proc .. · udziału w zakładach hutn iczych 
Roechlinga ma przejąć francuski kon­
cern Schneider - Creusat. 

Mote ktoś powiedzie<;, że takle z~· 
łatwienie sprawy , to przedeż zwyc ię­
stwo Francji nad Niemcami zachodni-

ml, Mendes - France•a nad Adenaue­
rem. Historia zna jednak warklść po­
dobnych .. zwycięstw" . Po pierwszej 
wo jn!e św iatowej burżuazja francuska 
1.abezpieczyla sobie podotinle - a mo­
że jeszcze silniej - ' wpływy w Saane. 
Po plebiscycie I przyłączen iu Saary do 
Niemiec w styczniu 1935 roku, gdy do 
„przekonywania" swych przeciwników 
Hitler użył groźby. monopole francu­
sk ie szybko straciły swe przywileje I 
zos tały zmuszone przez magnatów 
Ruhry do sprzedaży kopalni węgla za 
sumę 900 milionów franków. Także 
i obecn ie początek dla wielkiej bur­
żuazji francusk iej zapowiada &ię „po­
myśln ie" . . Dysponu je Saarą, posiada 
udzia ły w Ruh rze. Ale jut._ dzisiaj moż­

'na przewidzięć, jaki będzie dalszy bieg 
wypadków. · 

posiadając w ręku, jako argument, 
kilkadziesiąt dywizj i Wehrmachtu· 

monopole n iemieckie bez wątp ien ia 
„wproponuią'! rewizję tych postano­
wień. I wtedy nie pomogą żadne gwa­
rancje, żadne powoływanie się na pod­
pisane tak przecież - uroczyście układy. 
Uderzen ie pięścią w stół, a w razie 

. potrzeby użycie tych dywizji, przywo-
ła do porządku francusk ich kolegów 
po fachu. 

wlono dyrektora Deutsche Bank, Kur­
ta Weigela, który ·jeszcze podczas oku­
pacji Francj i k ierował w Paryżu o­
środkiem noszącym nazwi: „Wirt­
scha ftsgruppe filr die koloniale Indu­
strie" i który przy udziale francuskich 
kół finansowych współpracujących z 
Rzeszą . hitlerowską opracował plan 
ekspioał.3cji Afryk i środkowej . Dzisia.1 
pan Weigel rozpoczyna swą pracę od 
ooczątku. ale ~ tymi samymi ludźmi. 

Z achodnio • niemiecki kapitel fi-
• nansowy nie szczędzi wysiłków, 

!eśll chodzi o organizacyjne przygot.o­
wanie niemieckiego udzi.alu w „roz· 
woju francuskich terytoriów w Afry· 
ce" . Utworzono wiele spólek w rodzaju 
„Indu finy" (Industrie Beteil:igungs- und 
Firułnzierungsgesellschaft) z siedzibą 
w Monach ium, kt4fe współpracują z 
organizacjami · prźemysłowymi Unii 
Francuskiej i grupują przedstawicieli 
szeregu rpilia.rdowych trustów francus­
kich w "l'odzaju Kuhlmanna, Pochiney. 

Ich plany rozpatrywać naJeży w ści­
słym związku z zadan iami natury stra· 
tegiczno - l ospodarczej, jakie państwa 
zachodnio - europejskie staw iają sobie 
na tych terena ch. . Otóż pod wysokim 
n iewątpliw i€ patrona1em monopoli a­
merykańsk ich zamierza się tam zorga­
nizować duże zeSJ)Oły przemysłowe I u­
tworzyć w tej części Afryki bazy iao­
patrzenią I źródeł surowców strateg1cz­
nych. We wszystk ich tych zespołach 
udział przemysłu zachodnia - niemiec­
kiego uważany jest za kon ieczny. 

Mimo wszystkie ~arancje, kontro­
le i udzialy, burżuazja francuska, a 
wra~ z nią cały naród francuski maj­
d~ie się oko w oko z uzbrojonym po 
zęby imperializmem niemieckim, dla 
którego wszystkie obecne układy bę­
dą - jak I dotąd zawsze byly - tyl-
ko „św istkiem papieru". zrozumiałą jest rzeczą , ze w nie-

Ze swej strony burżuazja francu ska ' których kołach burżuazj i fran-
za te wątpliwe zwycięstwa jest' skłon- cuskiej żywione są obawy przed za­
na dopuścić kapitały niemieck ie d.o chodnio - . n i emiecką przewagą prze­
przedsię-biorstw zbro jeniowych w po- , n:i-y słową 1 dlate~o też pl~ny te_ natra ­
łudn iowej Francji i w północnej Afry- fialą na coraz . większy opor. Na.i si lniei­
ce. Podczas gdy współudział byłych hi- sZ3'. opór sta w1aią 1ednak narody _eul'O­
t!erowskich „Wehrwirtschattsftihrerów. ~1sk 1e. które zbyt droga zapiac1ły .za 
w satne.1 Francji nie przybrał jeszcze konszac~ty .fra ncusk iego I _n1e~T11eck1e­
dość konkretnych kształtów . to np. w ito. angielskiego 1 ai:nerykansk ie~o ka­
Afryce północnej monopole zachodn ia- P_italu, aby dopuście do powto~zenia 
niem ieckie rozpychają się coraz śmie- si ę następstw t.ych konsiachtów I spo­
lej, i to iuż od wie lu lat. Ekspan sja za- rów. Wzi:naga _ się _ dla_tego walka na.rodu 
chodnio _ niemiecka na te tereny przy. francusk iego 1 q1em1eck 1ego przeciwko 
biera różnorodne formy. Jes.t akcj ą !ym ~alllebnym ukła dom z Londynu . 1 
skoordynowaną I pop ieraną przez ad- Pa~yza. układom . k tór~ słu.zą sprawie 
m inistracię adenauerowską, któr< w~ 1 ny P1 ze bieg konf.e1 enc.n mosk1ew­
traktuje Ją jako jeden z ważnych czyn- sloei I deklaracia pa nstw biorących . w 
ników ogólnej polityki odbudowy im- nieJ _udział . wskazuJą_c na w1el)( 1e nie­
perializmu niemieck iego. bezp i eczeństwo ra t.v f1kowr nia tych u-

kładńw, wzmogły ofensywę n~rodów 
Rozpoczi:to od zakładania „nlewln· d onrn gających się zorga nlzowanla o­

nych" urzędów informacji I dokumen· ~ólnoeurope j sk iego systemu bezp!eczeń . 
t~ c ji na tematy afrykańsk i e takich sa- stwa zbiorowego w 8uropie 
mych urzędów . jak le już działały za 
panowania Hitlera. Na ich czele posta- 1\UECZl'.St.A W TOMALA. 

I 

list deputowani Thiriet (b. 
gaullista) oraz Peltre (nie1.a­
leżnyl oświadczyli, iż całko­
wicie zgadzają się ze stanowi­
skiem organizac,ji i:wiązkowej 
I poprą jej żąd~nia podczas 
óebaty w parlamencie, 

Jak ·podaje prasa, w 17 de­
partamentach Francji odbyły 
się masowe wiece I zebrania 
pod hasłem pro testu przeciw­

W wyborach do Wojewódz­
kiej Rady Na.rodowej w Kra­
kowie wzięło udzi.ał 91,4 proc. 
upraw nionych dei głosowania. 
Głosów ważnych odd.ano 
1.329.607, z tego na listy Fron­
tu Narodowego oddano 1.305.347 
głosów, czyli 98,2 proc. waż­
nych głosów, przeciw listom 
Frontu . Narodowego oddano 
24.260 głosów, czyli 1,8 proc. 
ważnych głosów. 

ko rerhilit.Rryzacji Niemiec za- W wyborach do Wojew6dz­
chodnlch. W Lyonie na wlet'u klej R,ady Narodowej w Lu­
przemawial deputowany Pier- blinie wzięlo udział 89,36 proc. 
re Cot, który o~wiadczyl, że up1:awnionyc.h do głosowania. 
ro1poczynaJą<'a się za kilk'l- Głosów , ważnych oddano 
naście dni debata w Zgroma- 941.200, z tego n.a listy Frontu 
dzeniu Narodowym nad raty- Nar~dowego_ oddano 905 8~9 
fikacją układów paryskich bę- \ głoww, cz1I1 96,24 Pro;<:· _waz-

. . nych głosow, prz1.:c1w li.storn 
dz1e . decyduiąca dla .sprawy j Frontu Narodowego oddano 
pokoJu. Trzeba dz1alac ener- , 35.351 głosów, czyli 3,76 proc. 
gicznie 1 nieustannie - pod- / ważnych głosów. 
kreślil mówca - aby zapobiec I • 
ratyfikacji, Przemawiali po-1. W wyborac~ do WoJewodz-

, k1eJ Rady Narmiowej w 01-
n~dto zastępca mera; radykał Htynle wzięło udzial 94,37 
V1ennet oraz deputowany ko- proc. uprawnionych do głoso­
munlstyczny .Jean Cagne. wania. Głosów ważnych odda-

W wyborach do Wojewódz­
kiej Rady Narodowej we Wro­
cławiu wzięło udział 96,04 
proc. uprawnionych do głcso­
wania. Głosów ważnych od­
dano 1.136.786, z tego na 1isty 
Frontu Narodowego oddano 
1.127.505 głosów , czyli 99,18 
proc. ważnych głosów, i>rzedw 
listom Frontu Nacodowego 
oddano 9.281 głosów, czyli 
0,82 i>roc. ira:inych głosów. 

W wyborach do Wojewódz­
kiej R&dy Narodowej w Zie­
lonej Górze wzięło udział 95,67 
proc. uprawnionych do gloso­
wania. Głosów ważnych od­
dano 367.269 , z tego na listy 
Frontu Narodowego oddano 
361.160 głosów, czyJ.oi 98,34 
proc. ważnych głosów, przec iw 
listom Frontu Narodowego od­
dano 6.109 głosów, czyli 1,66 
proc;. ważnych głosów. 

Bezrobocie w Niemczech zachodnich 

NA ZDJĘCIU: przed blurem pofrectnictwa prary w jean11m 2 m!ast 2achod7lio _ niem;ec­
kirh. 
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Jak pracowały łódzkie komisje-wyborcze 
Rozmawiamy z przewodniczącym 

Komisji Wyborczej m. Łodzi in ż. P1eczorą 
• 

\ 

W związku z opublikowa­
niem oficjalnych wyników wy­
borów do Rady Narodowej m. 
Łodzi i do dLielnicowych rad 
narodowych, zwróciliśmy się 
do przewodniczącego Komisji 
Wyborczej m. Lodzi' inż. Ed· 
warda Pieczary z prośbą o po­
informowanie naszych Czytel-

~ ników o pracach Komisji Wy­
borcze) w okresie poprzedzają­
cym wybory i samym przebie­
gu glosowani'ł. 

Oto co mówl na ten temat 
Inż. Pieczor'J. 

- Komisja Wyborcza w Ło­
dzi powołana została uchwalą 
Rady Państwa z rlnla 11 paź­
dziernika br. W tym samym 
dniu uchwalą Prezydium Rady 
Narddowej m. Łodzi powola· 
nych zostało 7 dzielnicowych, 
terytorialnych komisji wybor­
czych, llczący~h ogółem 79 
członków. Prezydium RN po­
walało również do życia 15 o­
kręgowych komisji wyborczych 
dl~ wyborów do Rady Naro­
dowej m. Łodzi liczących 135 
członków oraz 65 okręgowych 
komisji wyborczych dla wybo­
rów do DRN, liczących 520 
członków. 

21 października br. powołano 
239 obwodowych komisji wy­
borczy~h, w których skład we­
szło 1.473 osoby. 

n!eczność zapewnienia wybor­
com pełnej tajności glosowa­
nia. Obwodowe komisje otrzy­
mały wyratne polecenie zao­
patrzenia lokali wyborczych w 
dostateczną ilość zasłon i ta­
kiego ich rozmies7.czenia, aby 
każdy wyborca po odebraniu 
kart du głosowania mógł z ni­
._1i udać się za zasłonę i tam 
je dokładnie przejrzeć. 239 ob­
wodowym komisjom wybor­
czym dostarczono ponad 700 
zasłon, tak że prz?ci i:tnie w 
każdym lokalu wyborczym 
znajdowało si.; po trzy zasło­
ny. 

- Jak przebiegało w na­
szym mieście sprawdzanie spi­
syw wyborców? 

kańców Łodzi uprawnionych 
do głosowania. W ciągu dnia 
członkowie komisJi okręgo­
wych i dzielnicowych odwie­
dzali lokale wyborcze, spraw­
dzając, czy wybory odbywają 
się zgodnie z przepisami, czy 
w pełnt przestrzegana Jest za­
sada tajn0ści. Uchybień nie 
stwierdzono. Wszędzie glosn­
wanie odbywało się zgodnie z 
demokratycznymi zasadami 
naszej Konstytucji I ordynacji 
wyborczej Wyborcy mieli peł­
ną swobodP, wyrażenia swej 
woli. 

Na podkreślenie zasluguje 
n!ezwy kle ofiarna praca człon­
ków obwodowych, okręgowych 
i dzielnicowych komisji wy­
borczych Dokładali oni wielu 
starań, aby jak najszybciej do­
starczyć Komisji Wyborclej m. 
Lodzi protokóly o wynikach 
glosowania. Okręgowa Komi­
sja Wyborcza dla wyborów do 
RN nr 12 z Rudy jako pierw­
sza w naszym mieście już o 
godz. 4 w nocy z 5 na 6 bm. 
dostarczyła do Komisji Wy­
borczej m. Łodzi protokół z 
wynikami wyborów. Ostate­
czne wyniki wyborów do Rady 
Narodowej m. Łodzi i do dziel­
nicowych rad narodowych zna­
ne już były w -poniedziałek, 6 
grudnia o godz. 10 rano, 

,O ·poOlocniku partii 
parly,jnym kierownictwie • I 

Przygotowania do II Zjazdu 
Związku Młodzieży Polskiej 
sprzyjają refleksjom na temat 
pracy partii z ZMP. Wymaga­
ją dojrzalej oceny dotychcza­
sowego stosunku każdej in- · 
stancji l organizacji partyjnej 
do org~nizacji ZMP-owskiej. 
Spróbujmy np. zastanowić się 
nad rolą ZMP jako pomocni­
ka partii. Czy niektóre instan­
cje partyjne właściwie poj­
mują rolE1 . tego pomocnika? 
Czy aby nie rnzumieją jej w 
sposób, który wypacza samą 
ideę i cel kierownictwa par­
tyjnego ZMP? 

Kilka przykładów: W okre­
sie jakiejś kampanii politycz­
nej wielokrotnie dzwonl tele­
fon z mstancj i partyjnej do 
zarządu ZMP. A po telefo­
plcznym drucie biegną dyspo­
zycje: udekorujcie !olfa1, zrób­
cie transparenty, wyślijcie e­
kipy artystyczne itp. Tak by­
wa często. Tak zdarzało się 
nieraz w kampanii wyborczej. 
Jakże - przecież tO pomoc­
niki Powinien pomagać, Więc 
ZMP-owcy „pomagają" przy­
gotowując plakaty, robiąc de­
koracje, wykonując inne te­
mu podobne prace techniczne. 

Przykład nieco przejaskra­
wiony, ale oddający jedno­
cześnie bardzo istotne wypa-

czenia w pracy niektórych ko­
mitetów partyjnych :r: organi­
zacją młodzieżową. Nie jest· to 
bowiem traktowanie ZMP ja­
ko pomocnika partii, a po 
prostu wyręc"zanie się nim do 
załatwiania takich czy innych 
spraw techniczno - organiz;i.­
cyjnych. 

Są i takie teorie, ł co za tym 
idzie przejawy praktycznej 
działalności, że młodzież ZMP. 
trzeba „prowadzić za rączkę", 
podsuwać gotowe projekty, 
narzucać pewne formy pracy. 
Te plany I projekty mogą być 
i sluszne, i dobre, ale czy ta­
ka metoda nie zabija . przy­
padkiem całkowicie samo­
dzielności i inicjatywy ZMP, 
o którym nasz statut powiada, 
że jest „aktywnym potnocni­
kie'Jn partii w budowie socja­
li?.mu"? 

Spotykamy się także I z poJ­
mowaniem współpracy z orga­
nizacją ZMP jako współpra­
cy z r6wnot zędną organiza­
cją. traktowaniem ZMP jako 
młode.I partil. To znów wyni­
ka z niezrozumienia 56 punk­
tu Statutu partlL który na 
wstępie głosi: „Polska Zje­
dnoczona Partia Robotnicza 
kieruje działalnością Związ!<u 
MłodzieżY Polskiej". 

Jak więc pOwinny się ukla-

dać stosu~i między organi­
zacją partyjną, a odpowiednią 
organizacją ZMP? Jak rozu­
mieć jej colę aktywnego po­
mocnika? 

na zepchnięciu odpowiedzial­
ności za ,.odcinek" ZMP-owski 
na jednego z cr.łooków egzeo­
kutywy. I nie na formalnym 
zainteresowaniu się seAretarza 
tym, co się dzieje w organi­
Ulcji ZMP. Ideowo-polityczne 
kierownictwo ze strony orga­
n ir.acji padyjnej wym.aga 
prawdziwej znajomości Ul• 
ga.dnień, którymi żyje mło• 
d:r:ież, l zainteresowania dla 
tych 11praw calej orgmll:acji 
pąrtyjnej, pomocy i rady dla 
młodzieży ze strony każdego 
członka partii. Czy np. w fa­
bryce wystarczy tylko mobili­
zowa.nle młodzieży do wyko­
nania planu, przypominanie 
młodej załodze o jej obowiąz• 
kach? Oczywlś<:ie, nie. Jak 
młodzież będzie pracować -
zależy od tego, czy i jakie po• 
trafimy stworzyć Jej w zak!a• 
dzie warunki, od tego, by zro­
zumiał:i sens i znaczenie tel 
pracy. by po tej pracy zna­
lazła dobrą rozrywkę, która 
rozwija umysł i hartuje fi­
zyczni-a, by rnogl<l pogłębiać 
swoje fachowe i ogólne wi.a­
dompścL A więc - dyskusje, 
tywe, M.cięte nieraz dyskusje 
na zebraniach w za.kladzle I w 
świetlicy. Niech mlod:r:i roz­
prawiują po swojemu, gorąco, 
z zapałem, o wszystkim co i<:h 
interesuje, co ich boli. A więc 
- świetlica, kolo sportowe, ki• 
no i teatr, niedzielne wyciecz-

myśla od smatikaczy? Może 
sport cię p0eiąga, a w zakła­
dzie brak koła sportowego? 
.Może„.? Moze ... ? Mnóstwo 
spraw różnorodnych, a w su­
mie - od nich zależy to, co 
tworzy właśnie serdeczną więi 
między partią a ZMP, między 
ZMP a całą mlodti.eżą. 

Za te wszystkie sprawy od­
powi.ada bezpośrednio oqiani­
zacja ZMP, ale znać je, wi­
dzieć, podsuwac, gdy zajdzie 
potrzeba, sposoby ich rozwią­
za,nia - powinna organizacja 
partyjna. · 

To je&t pewne, że nie może 
być zebrań ·ZMP bez udziału 
dz.lala.czy partyjnych, bez ich 
mądrej rady, że młodzież o­
gromnie lubi, gdy d dzialacze 
opowiadają, jak. t-0 .kle8yś 
walczyli o taką Polskę, jaką 
mamy dzi~ i jak · plynęly i<:h 
tnlode lata. 

I to jest pewne, że w ~­
dnej ocenie, dokonywanej na 
ppsiedzeniu egzekutywy, · nie 
moi:na pominąć milc:i;eniem u­
działu organizacji ZMP, .udi;ia 
lu młodtieży. 

Ogółem w skład komisji wy­
borczych wszystkich szczebli 
weszło 2.220 osób znanych 
społeczeństwu łódzkiemu, 
przodujących robotników i 
pracowników umysłowych, za­
równo czlonków partii, jak I 
bezpartyjnych. 

Zgodnie z ordynacją wybor­
czą w dniu 31 października br. 
we wszy.stkich obwodowych 
lćolnlsjach wyborczych wyłożo­
ne zostały do wglądu ludności 
spisy wyborców. Sprawdzanie 
spisów trwało przez 30 dni po 
pięć godzin dziennie, Fre­
kwencja spr11wdzających · spisy 
w lokalach ot.wadów wzrasta­
ła z każdym tygodniem na 
skutek ożywionej działalności 
agitatorów Frontu Narodowe­
go. I tak na przykład do 11 li­
stopada spra wdzil .J spisy 13, 7 
proc. mieszkańcńw Łoc;lzi u­
prawnionych do glosowania, 
do 21 XI. - 41,5 proc., a do 
29. XI. - 98,6 proc. Ogólel)'l 
załatwiono pozytywnie 7.992 
reklamacje osób, pominiętych 
w spisach, dzięki czemu mo­
gły one wziąć udział w gloso­
waniu. 

Rozprawmy się po gospodarsku 

Związek Młodzieży Polskiej 
jest organizacją masową, o­
bejmującą młodych ludzi z 
różnych środowisk i wycho­
wuj ąc.ą ich na budowniczych 
nowego ustroju w naszym 
kraju, wychowującą łeb w du• 
chu nowego światopoglądu, 
nowej etyki, nowej moralnoś­
cl Jest organizacją kształtu­
jącą nowego człowieka. Są to 
zadania ogromnej wagi. Od 
młodzieży za leżeć będzie przy­
szłość naszego kraju I nie tyl­
ko przyszłpść. Od niej zależy 
powodzenie tych zadan, jakie 
dziś wykonujemy, zależy więc 
i terażniejszość. Młodzież -
to ogromna część naszego spo­
łeczeństwa, to nieraz połowa 
lub wl~kszość załogi w fabry­
ce, spółdzielni I PGR. ZMP 
jest bezpośrednim orgahiza to­
rem, wychowawcą, nauczycie­
lem tej młodzieży. Powiedział 
kied yś wielki dziH!acz radziec­
ki i przyjaciel młodzieży, Mi­
cha! Kalinin, o Komsomole: 
„Komsomoł iak ognisko 
wielkiego pieca przetapia i 
formuje nowego radzieckiego 
człowieka. Komsomoł jest dl'!. 
mlodzieży pierwsZ11m stop­
niem prowadzącym do pelne­
go życia społecznegc i poli­
tycznego, do partii". Czy sło­
wa te w całej rozciągłości nie 
określają roli, iaką u nas 
spełnia ZMP ? Właśnie na tym 
polega sens roli ZMP jako 
pierwszego . pomocnika partii, 
że wychowuje młode pokole­
nie w duchu wskazań partii, 
że przygotowuje nowe kadry 
dla partii. 

kL ' 
W organizacji ZMP wrzeć 

powinno od takiego twórcze­
go, żywego zain leresowani.a 
wszystkim, co się wokół dzie~ 
je, powinny nurtować tam 
stale nowe problemy, Obecny 
na zebraniu członek komitetu 
partyjnego podsuwa zagadnie­
nia, które trzeba rozwiązać. 
Mówi np. o roli I zadaniach 
organizacji ZMP w takiej czy 
innej kampanii politycznej, w 
walce o przedteimlnowe wy­
konanie t>lanu. Niech młodzież 
sama radzi, jak tego dokonać. 

"Egzekutywy . ror.patrują 

pracę ZMP ~śród młodzieży, l 
Jnstancj i partyjnej z ZM'P, wy­
ci~gają stąd wnioski 1 dla sie­
bie, i dla młodzieźoWej orga­
nizacji. A rola członków par­
tii w ZMP? To wtaśnie jest ta 
przodująca kadra, która w or­
itaniżllcli ZMP wypełnia swo• 
)e partyjne :z.Adania, ucząc, 

wychowując mlodziri, pocią­
gając ją Zllwsze swoim przy­
kł.adem. 

- Na czym polegala praca 
komisji w okresie poprzedza• 
J~ym wybory? 

- Jak przcbicgalo głosowa· 
nie w naszym mieście w dniu 
5 grudnia? 

z 
- Komisja Wyborcza m, 

Łodzi zajęła się przede wszyst­
kim przeszkoleniem członków 
wszystkich komisji.--Zapoznan\ 
oni zostali gruntownie z ordy­
nacją wyborczą, szeroko omó­
wiono polityczne znaczenie 
wyborów. W szkoleniu dla 
członków obwodowych komf-
11ji wyborczy~h szczególną u­
wagę zwrócono również na ko-

Wszystkie 239 obwodowe ko- Zdarza się i to doś~ częs~o, 
misje wyborcze punktualnie o ~e kontrolerzy. Central! OdzJ~­
godz. 6 rano przystąpiły do zowei . odrzucaJą całą partię 
swych czynności. Do godziny \'.l'~bow. Trze~a ~·tedy pow-
8 rano glosowało 9,81 proc. torme przeJrzec kazdą sztukę, 
mieszkańców Łodzi do godziny po-prawić usterki. Bywa, że W 

10 raolJ - 25,45 pr~c., do godz. I partii towaru liczącej n. p. 10 
12 - 50,75 proc„ do godz. 14 tysięcy sz~uk błędn i_e wykon.a­
- ~8,14 proc., do grdz. 18 - no zaledwie k1lkad.zJesiąt, a Je-
92,52 proc. a do godz. 22 złoży- \ dnak cale 10 tysięcy podlega 
to swe głosy 96,10 proc. miesz- reklamac.ii ze strony kontro-

O d wiedzamy pisarzy 

Z f il11111 monii Łódzkif~;. 

Konce1t kameralny · 
Jui! od dłuższego czasu nie kie utwQry Chopina, nawet 

mieliśmy możności usłyszenia kameralne, odznacza.ją się 11aj­
w Łodzi k07lcertu, poświęco- bogatszym ujęciem partii for­
ne170 w ca!oścl muzyce kame• t1:pianowej, stąd też w obu 
ralnej, czyli u.tworom na nie- dziełach. najtrudniejsza i 
wielki zespól kilku wykonaw- pierwszoplanowa. byta partio. 
ców. Tym lepiej, że pierwszy Marii Wiłkomirskiej. Utwora­
w bieżącym sezonie koncert mi kameralnymi w calym te­
kameralny Państwowej Fil- go stawa znaczeniu by!y wy­
harmą'/lii zorganizowany za- kono.ne po przerwie: sonata. 
stal przy udziale znakomitego a-moll Franciszka Schuberta 
„Tria Wiłkomirskich". Skrzy- oraz trio a-dur Maurycego 
paczka Wanda Wi lkomirska, Ra.veta . Szczególne zaintere­
pianistka Maria Witkomirska sowanie wzbudził odegrany na 
oraz dyrygent, kompozytor i zakończenie ut.wór Ra-.;el.a. 
wiolonczelista KaztmieTZ Wi!- Dzielo to odznacza .się szcze­
komirski są wybitnymi przed- gó!nie piękną treścią muzycz­
stawicid.ami wspókzesnej mu- ną i świetnym wykorzyst~­
zyki polskiej. Każdy z arty- niem zatet i cech konstrukcm­
stóu; prowadzi ożywioną dzia· nych muzyki kameralnej. Trio 
!alność koncertową, a Maria, Ra.veta stawia ouromne wy­
i Kazimierz Wilkomirscy po- magania wykonawcom, zo.wie­
śwlęcają się również i peda- Ta wiele momentów trudnych. 
gogice. rytmicznie, utrzymanych. w 

Oprócz koncertów poszcze- żywym tempie, a poszczególne 
gólnych artystów, „Trio Wił- instrnmenty kompozytor trak-
komirskich" od szeregu lat tuje w sposób bardzo samo· 
pracuje nad wspólną grą. dzietny, niemal solistyczny. 
Dzięki temu „Trio" odznac_za Tym wlększq satysfakcję 
się wysokim stopniem wspo!- sprawilo nam świetne wyko• 
dzia!ania, precyzji i jednoli-• nan(e tego dzie!a, ;ak zresztą 
tości jako ca!ość i jednocześ- i całości programu. 
ni e . reprezentuje najwyższy Muzyka kameralna jest sta­
kunszt techniczny każdego z nowczo za malo popula'ryzo­
wykonawców. Połączenie tych wana w naszym mieście. Ist­
cech pozwala zespolowi na się- nieje wiele wspania!ych utwo­
ganie do najtrudniejszych na- rów kameralnych w lite·ra­
wet pozycji literatury mu- turze muzycznej, dostępnych 
z11cznej i wykonywanie utwo- dla każdego, nawet mniej wy­
rów, które umoiliwilyby uka- robionego słuchacza. Utwory 
zan\e zarówno zalet zespolo- te odznaczają się prostotą i 
wycli, jak ·i wirtuozowskiej przystępnością tretci. Warto, 
gry na każdym z trzech. in- by jak najpelniej zapoznać 
strumentów. lód:zkich miłośników muzyki z 

Na koncercie „Trio. Wilko- utworami kameralnymi drogą 
mirskich" uslysze!iśmy. trio częs tszego organizowania ta­
g-moll oraz duet koncertowy kich koncertów, ji!k występ 
na . tematy z opery „Robert „Tria Wiłkomirskich". 
diabel" - Fryderyka Chopi­
na (twórcy „duetu koncerto­
wego" a nie opery!). Wszyst-

KRZYSZTOF ANTONI 
MAZUR 

Literat łódzki - Marian 
Piech_(ll za,lwńczy!. ostat?io 
pracę nad komedią z zy­
cia wspó!czesnego pt. 
„K011.kury". Po dokmt.aniu 
przekladu !ib·retta operet­
ki Ryszard.a. Straussa -
„Bohaterowie", osnutej na 
tle sztuki Bernarda S lia­
wa pt. „Zo!nierz i boha­
ter" Marian Piechal przy­
gotowuje do druk"ij tom 
wierszy oraz nowy zbiór ' 
wierszy dla dzieci. Pra­
cuje on również nad to­
mem opowiadań związa­
nych z rewolucją 1905 r. 
NA ZDJĘCIU: Marian 
Piecha! (pierws.:y z le­
wej) przeuląda album rn­
produkcji dzieł malar­
skich Cotsisa. Obok - li­
terat !ódzki Tadeusz Chru.-

ścielewski. 

Nowy typ 
obrabiarek 
do drzewa 
Dzięki wysiłkom konstruk­

torów fabryki obrabiarek do 
drzewa w Bydgosr.czy asorty­
ment produkcji tych ma.szyn 
stale się rozszerza. W tym ro­
ku zakładom drzewnym .prze­
kazano pierwszą, prototypową 
serię stru ~arek - wyrównia­
rek o szerokości skrawania 
400 milimetrów. W tym roku 
w fabryce wyprodukowano 
rownież pierwszą serię ostrza­
rek hydrauliczńych do noży 
strugowych. · 

Z wielkim zadowoleniem po­
witali pracownicy przemysł\! 
drzewnego wyprodukowane w 
B,rdgoozczy pomocnicze apara­
ty do rozwierania pil taśmo­
wych, do lei pory sprowadza. 
ne z zagranicy. Dotychczas, 
wskutek niedostateczne·i i!oki 
tych aparaiów, żmudna tn 
'Zynność była wykonywana za 

• pomoc:i na1zędzi ręci;nie, 

brakorobami 
larów Centrali Odzieżcrwej. 
(.Test to bowiem kontrola wy­
l"J. wkowa. Zgodnie z przepisa­
mi tylko pewna ilość sztuk 
danej partii towaru pod­
lega przeglądowi). Reklama­
cja partii towaru przyspa­
rza dodatkowej prący szwacz­
kom, majstrom, brakarzom w 
fabryce, powoduje nieraz kło­
poty z magazynowaniem itd. 

Kto jest sprawcą tych tru­
dności? Brakorób, niedba­
luch. Jeden, dw6l:h lub kil• 
ku. Wytknijmy im wi~ ostro 
niedbalstwo, brakoróbstwo-­
działanie na szkodę nas, 
konsumentów i na szkodę za­
kładu. Życzliwie natomiast, 
ze zrozumieniem oceńmy 
pracę kontrolera Centrali 
Odzieżowej, któl'y stoi na 
straży naszych interesów. 

Brakorobów znajdziemy w 
większości zakładów produk­
cyjnych. Są oni i w Waszym 

I gronie, towarzysze z ZPDz im. 
KC>nopnickiej; ZPDz im. Ofiar 

1 10 Wrześn ia, ZPDz im. Plater. 
W Waszych wleśnie zakładach 
lanptowano w październ iku 
br. największą ilo~ć reklama­
cji i to w ska li ca lego przem) -
siu dziewiarskiego. D(}Strzeżo­
~e błędy hie powstały bynaj­
mniej z przyczyn „obiektyw• 
nvch", ale CHłk iem ... ~obiekty­
wnych - c:;:yli spowodowa­
nych przez pospolite niedbal­
stwo. 

powodują straty, za które pta­
clć musi państwo, a więc wy 
wszyscy. 

Porozmawiajcie więc o tych 
sprawach po gospodarsku na 
zebraniach grup partyjnych l 
związkowych. Ttumaczcie 
swym towarzyszom pracy sku• 
tki ich niedbalstwa, nieuwagi, 
n ierzetelnego stosunku do pra­
cy, 

Rozważcie ponadto wspól­
nie jeszcze jedną •prawę. 
Otóż · na skutek zatrzymania 
17 partii wyrobow dziewiar­
skich w Zakładach Im. Konop­
nickiej, im. Ofiar 10 Września 
i im. Plater nie dostarczono 
do sklepów ponad 88 tysięcy 
sztuk różnych artykułów. 

A może również 1 niejedna 
z Was, praeownic tych iakla­
dów, szukała w sklep_ach kaf­
tanika niemowlęcego lub blu· 
zeczki w „wymarwnym" kolo­
rze i nie znalazla. Ekspedient­
ka na Wasze pytanie odpowle­
dziala: „Niestety, mialy na­
dejść już tydzień temu, ale je­
szcze nie otrzymaliśmy". Pn:Y­
kro odejść nie zrobiwszy upra­
gnionego zakupu. 

Dlaczego bluzeczki I kafla· 
niki nie zoslaly nadesłane na 
czas? Warto sprawę lę dokla· 
dnie przedyskutować. 

. H. ł. 

„Polityka partH- głosi Sta­
tut - jest wytyczną dla or­
ganizacji ZMP we wszystkich 
dziedzinach jej duałalnoścl". 
I w tym sformułowaniu wy­
raża się stosunek in.Stancji 
partyjnej do ZMP. Program 
pal"tii, uchwały partii, jej po­
lityka stanowią podstawę 
treści pracy ZMP. 'l'o znaczy, 
że ZMP wypełnia zadania, ja­
kie ~tawia partia, to •.naczy, że 
jego dz:lałalnośclą kieruje par­
tia. A więc każdy komitet par­
tyjny jest ideowym, politycz­
nym kierownikiem odpcrw!ed­
niej organizacji ZMP. 

Takie jest znaczenie słów 
„pomocnik" I ,.kierownik" o­
kreślających wzajemny sto­
sunek do siebie partii i ZMP. 
Ter<l'l:-'"· naley..ał-oby ~ylko roz­
wią"zać problem: jak w · prak• 
tyce ma wyglądać owe kiero• 
wnictwo komitetu partyjnego 
organizacją ZMP? 

Trudno tu operowac jakimiś 
fomlUlkami, bo nie jest to 
sprawa przepisu, który moona 
zawsze I wszędzie stosować. 
Bogata, żywa praca partyjna 
I pod tym względem nie znosi 
schematu. Jedno jest pewne, 
że kiernwni.ctwo nie polega 
tylko na „stawianiu" pracy 
ZMP od c:r.asu do czasu na po­
siedzeniu egzekutywy, I nie 

Doświadczenie uczy, że nu­
dne zebrania z sążnistymi re­
ferataml tyle roaczq, co przy• 
slowiowy „groch o ścianę", 
Trzeba wykonać przedtermi­
nowo plan? A więc - współ­
zawodnictwo grup młodzieto­
wych, ale mające posmak 
sportowej emocji, codzienne 
błyskawice, gazetki, chwalenie 
przodowników, ganienie le­
niuchów. 

A więc - Po południu, w 
świetlicy ciekawa rozmowa, w 
które) przodownicy opowiada­
ją, w Jaki sposób sobie radzą 
z i;>fanem. · TQ i dyskusja nad 
książką. powiedzmy nad „Wę­
gl~m" $cibor-Rylskiego. To I 
wesoła wieczornica z tańc2m i 
śpiewem, Po której tak lekko 
jakoś chodzi się potem pny· 
maszynie. To I znajomość 
zwykłych osobistych spraw 
młodych robotników. Robota 
cj nie idzie? Smutny jesteś i 
patrzysz na świat przez czarne 
okulary? Mme w Domu Mło­
dego Robotnika bałagan i zły 
stosunek ·do miestl.tańców? 
Może majster gbur i zamiast 
pomóc, fuka na ciebie i wy-

Cały bardzo zloiony pro­
blem wychowania młodzieiy 
wyraża się_ w umiejętności nie 
:Szablonowego i nudnee<i, Il. od.;, 
powiadającego jej ~ychice. 
jeJ zainteresowaniom i potrze• 
bom - wlączenla lnl:Odych 
chłopów, robotników, studen­
tów do pełnej, twórcz.ej !,)racy, 
do żywego reaaowania na 
każde wezwanie partii. D1> 
wzbudzenia w młodych uczu­
cia wstrętu 1 odrllzy do wszel­
kich przejawów niesprawie­
dliwości i fałszl1, obojętności 1 
cynizmu, do bikiniarstwa i 
chuligaństwa. Tajemnica po­
wodzenia pt'acy z młodzież~ 
zawiera się w um iejętnoś~i 
pokazania młodym calego ro­
tnantyzmu· trudu hutni'ltll l 
posmaku „wielkiej przygody" 
w zagospodarowaniu le2:ących : 
dotąd odłogiem ziem, a jedho-! 
cześnie w spotęgowaniu · jej 
nienawiści wobec tych wszyst~ 
kich, którzy chcieliby zniwe­
czyć jej trud, w ogniu pożogi 
wojennej r.niszczyć jej mło­
d~ć. jej z.iemię ojczystą. 

Problemów - niemało przed 
naszą partią, naszą młódzietą, 
przed jej organizacją. I warto 
się poważnie nad nimi zasta­
nowić, zwłaszcza dziś w okre­
sie przygotowań do Il Zjazdu 
'lMP, 

IL SAMSONOWSKA 

W Zakładach im. Konopnlc- ·----------- - --------------------------------------
kiej zanotowano w paździer­
niku 7 reklamacji. (Kontrole­
rzy CO odrzucili 7 part :i wy­
robów o łącznej ilości 63.629 
sztuk). Oto spis niektórych 
eksponatów brakoróbstwa z 
ZPDz im. Konopniekiej: 

Kaftaniki niemowlęce mia­
ły dziu ry, niedoszycia, źle u­
Hyte rękawki, źle wszyte kol­
nierzyki, rękawki o odmien­
nych odcieniach dzianiny itd.; 

bluzki damskie - krzywo 
ws1.yte kołnierze, niedoszycia, 
grube cecy, :i:ardzewiale zam­
ki błyskawiczne; 

kamizelki damskie - nie­
równe plisy, krzywe stebno· 
wanie plis, niesymetryczne 
rozstawienie iruzików. 

W Zakładach im. Ofiar 10 
Września brakoroby byli nie 
mniej „pomysłowi". Oto na 
przyklad przy bezręlrnw~ikach 
dziecięcych zauważono na.stę­
pujące błędy: zbyt płytkie wy­
kroje dekoltu, .nierówne boki. 
Tak zwane' półgolfy damskie 
„wyróżniały się" m. in: krzy­
wo przyszytymi kieszeniami, 
odmiennym kolorem plis itd. 
Ito.mlzclkl męskie miewały 
nierówne 'przody. 

z tych oto powodów trzeba 
bylo reklamować w ZPDz im. 
Ofiar 10 Września łącznie 6 
partii różnych wyrobów. 

W Zakladach im. Plater re­
klamacje dotyczyły 4 partii. 
Przyczyny usterek? Wadliwie 
wszyte plisy (w koszulach 
damskich · nocnych), nierówne 
przody (u pidżam dziewczę­
cych). 

Ten krótki rejestr pozwala 
przyjrzeć się brakorobom, „od­
kryć" ich, zaobserwować, przy 
której ma<i.ynie siedzą, przy 
którym stole pracują . 

S>pra\ydźcie towarzysze, z 
ZPDz im. Konopnickiej, kto z 
Was wszywa krzywo kołnierze 
u bluzek damskich, kto z 
ZPDz im. Ofiar 10 Wrze-'n iR 
nierówno uszył przody p1·zy 
kamizelkach męskich. Zwróć­
cie ostro uwagę brakorobom, 
znajdującym się w Wa•zej sa· 
h produkcyjnej. Oni oowit>m 
narażają ltirlz1 na kupno np. 
be7.rękawnika. którego nie mo­
żna z11piąć pny s7.yi, bo jest 
za ciasny, kamizelki damskiej 
z krzywymi kieszeniami. Oni 

Filmowcy-amatorzy, 
wąska taśma 

1 zapomniana historia 
Trudno jest dziś dojść, kto 

i kiedy pierwsey rzucił ten 
projekt. Wiadomo tylko; że 
zmala.z;t on od razu zwolenni• 
ków - gruipę w~alei\ców, któ­
r:i;y odnieśli się do niego r; 
ogromnym entuzjazmem. Ale 
nie uprzedzafmy wypadków. 

Prolog caiłej' tej sprawy wy· 
gląda! bardzo 1,'I"OSto i bardzo, 
bBlrdzo skromnie. Gdzieś w 
końcu maja ukazala się w ga· 
zecie nola.tka, informująca, że 
w Wojewódzkim Domu Kultu­
ry rorz,poczyna się cykl wykla­
dów o historii i teoretycznych 
zagadnieniach iihnu. Ze fil­
mem interesuje się wielu ]u­
dzJ - wiadoma rzeoz. Orga­
ni.zatorzy byli więc prz~kc.na· 
,ni, że na wyk.ladach sala nie 
pom;eści słuchaczy. Ty:ncza· 
sem na pierwsa:y wykład przy­
szedł... jęden · ;,łucha-cz. Wy­
kład, oczywiście, nie odbył się, 
a prelegent - prof. Lewicki, 
wraz z jedynym zaipaleńcem 
opuścili salę rozgoryczeni. Ale 
już nrustępna prelekcja si:-ot­
kała się ze znacznie więk­
szym za'·nteresowaniem. A po­
tem kaiżda kolejna gromadziła 
licz.ną grupę s.tałych już słu· 
chaczy. Gorące spory, dy~ku· 
&je nie kor1czy!y sią w sali 
wykładowej, pr.zeno&i ły się na 
$Chody, korytarz, toczyły się 
jeszcze w hol1lu i w drodze do 
domu. 

I 9ląd prawdopodobnie na­
rodził si~ ów po.. ojek t - si wa­
rzenia am;;torzk:Pgo klubu f il 
mowego. klubu, który ~talby 
się miejscem st.al ej, systema­
tycznej pracy 1•1dzi Laintere­
S>Owamych fl lmem, mieic,ccm 
dycku;.ji I zebrai1, gdzle moż· 
na by także obejrzeć najwar­
tościowsze dzi-=ła kinemato­
grafi pols.k!ej i obce-i. dokład­
nie przeanalizo-"1ać ~.posóJJ ich 
realizacji, gdzie, jednym &Io-

wem, ludzie ·dotychczas intere­
sujący się filmem tylko mar­
ginesowo, przypadkowo, ma­
leźli·by możność głębszego, S'U­
miennego 1,.oznania tych 
spr a w. Przede wsa:ystki.fn zaś 
w !klubie takim mogliby SIJ)l'Ó­
bować swych sił w pracy nad 
realizacją filmu amatoJllkiego. 

Od projektu do rea.li:z.acji 
był już tylko jeden kwk. Krok 
co prawda nienajłatwJejmy. 
Znalaiz!y się W1'ra wór.ie bez 
większego trudu pomie~zcze­
nia, aQe brakło rzeczy w tym 
wypadku naaważniejszej 
~nętu filmowego. 

Projekt stał s.ię jednak ne­
czywistoscią. Zdoby'to podsta­
wowe „narzędzia pracy" każ­
dego filmowca - kamerę do 
wą51l1:;iej taśmy, „&zes.nasikę", 
jalk mówią filmowcy-amato­
rzy. „ „ „ 

Sala zd"jęciows nie jest du­
ża, ale clla 18 stałych człon­
ków klubu na r.lZie wystarcza. 
Wielce wymownym dowodem 
jej przez.naczenia są podsu­
nięte pod ścianę reflektory. 
Stoją na podtodze, bo nie ma 
jeszcze statywów. - Ale bę­
dą już w inajbli:lszym c:z.a51e -
zapewniają filmowcy. - Za 
kilka dni uru:·homlmy też 
laborator;um, bez którego nie­
sposób naprawdę roZKręcić 
pracy. Przebudu-.1emy J przy­
l'•t.osujemy do naszych potrzeb 
salę iprnjekcyjną , no i oczy­
wiście urządzimy pokój klU· 
bowy, gdzie znajdzie pornie­
S'ZCzenie także b ;blioteka <'lzlel 
z zaikresu teoiii i historii fil­
mu. 

Rozmowa toczy się w czas-le 
krótkiej przerwy w zajęci ach, 
które dziś prowadzi tow. Bą· 
czyńsJd, a&ysten t z Wyżsa;ej 
Szkoły Filmowej. 

Na zajęciach słuchacze uczą 

się umiejętności operowania 
oświetleniem przy robieniu 
zdjęć. - Dokładna znajomość 
techniki fotografowania, to 
podstawa pracy filmowca -
twierdzi tow. Bączyńruct. Od 
tego za.czynają więc swają 
pracę przy~li realizatorzy fil­
mów. Archeolog z mu'Zellm 
etnog.ra;ficrznego, Wa•nda Ga,jz­
lerówna, Ada Szerer, pracow­
nica PPKK, robot.nik z ZPW 
im. Struga, Janusz Pawłowski, 
ZiWartą grupą otaczają asy­
stenta, wprowadzając{'€o ich 
w ta,i'nik1 sztuki filmowej. Nie 
ma tu tylko Jana Perki i mło­
dej jasnowłosej Tereni Stec. 
Ta dwójka gospodaruje w la­
boratorium i bardzo niechęt­
nie je opuszcza. Przeglądają 
swoje „zdobycze", obliczJjąc, 
ile j-eszcze trżeba reto-rt i pro­
bówek, chemik-łliów, przyrzą­
dów, aby laboratorium mogło 
rozipocząć pracę, 

Aha, i nie ma jeszc:z.e Ta­
deusza Krzymińskiego, człon­
ka klubowego &amorządu. JeSI!; 
on wiecznie zaaft'rowany, za­
biegany, konferu;e ciągle z la­
barantami, z gospodsrzem sa­
li zajęciowej - Kowalskim. 
Jego trosce, zapobiegliwośC! i 
umiejętności wygrzebywania 
„~pod ziemi" pbtrzebnego 
sprzętu klub za:wdz.i~ w 
dużej mierze swoje wyposaże­
nie. 
Członkom najmlods1ego z WOK-o• 

1kich klu bDw wl•I• czasu tobiora J•ll• 
n• c iągłe ·praca o'goniza~yjno, usta„ 
lanie programu 1aję~. Jest to praca 
tym trudniejsza, ie bruk tu jaicl•golcol­
wiek doświadczenia. Formy i metody 
cbiałałnoścl klubu filmowego tneba do· 
piero pnemyśleC, wyprocowaC. A to 
wcale nie jest łatwe, twła.ue:ta te 
iadna z Wfluwanych kancepcjl nie ma 
to sobą Jeuc1e poparcia w praktyce. 
Ale w planach no nłJjblihzq pu1nłość 
mtodf klub ma cieknwe . i wydaie 1lt1 
słunne, koncepcje organhacyjne. 

Aby praca przebiegała nOl!"­
malnie, a przy ty·:n każdy w 
t'amach ogólnych zajęć ma.lazł 
najba.Tdziej interesującą go, 
najlepiej od~wiadającą 1ego 
uzdolnieniom dziedzinę pracy, 
postanowiono prx:lziclić człon­
ków klubu na ze~poły twór­
cze, których z.adaniem będrie 
usitalenie tematyki i opraco­
wa.nie. S>Cenarius1.o otaz zespo­
ły realizate>rSlk:ie, które zajmą 
się reżyserią, pr~~ operator­
ską, obróbką lat-oratoryjną. 

r wreszcie sprawa najcie­
kawsza, no ii właściwie n.aj-

ważniejsza: kiedy i jakle fil­
my członkowie klubu zaczną 
kręcić? OkazUJe się, że na 
pierwsze dzieło trzeba b.ę_dzie 
poczekać przynajmniej j~e 
parę miesięcy. Będą to tllmy 
reporto.żowe, dokumentalne i 
instruktażowe. A za temat do 
takiego filmu posłużyć mogą 
zarówno dzieje ciekawego po­
mysłu racjonalizatorskiego, 
nowe metxxly pracy w prze­
myśle, jak i codzienne życie 
jednego za:kladu, plac~wki 
kulturalnej itp. Nakręcone na 
wąskiej taśmie i wskutek tego 
nie wyma.gaJą•:e S<kompEko­
wanej aparatury przy wy­
świetlaniu, filmy te z powo­
dzeniem mogą trafić do zakła­
dowych Domów Kultury, 
świetlic fabryczinych i szkol-
nych. ' 

* * * 
O tym, ie poc1qtltl amatorskiego N· 

chu filmowego w Łodzi sięeajq pierw• 
srych lot powojennych, nadko kto juł 
d1ii pami4ta. C><1rwilcie, nieco inne 
brly wówczas Jego formr organizacyf· 
ne. Jui w maj41 1946 r. iołoiono w Ło­
dzi Poldl Klub Filmowców Wqskotał· 
mowych 1 oddziałami w 10 miaslch 
Pol1~i, oitupla jqcyml okoto tr• a 
członków. D1lałalnoić tych oirod w 
fllmu omotorsklogo poc1qt!lowo r-r1eju· 
wiajqcych duiq iywotność trwała pół„ 
tora roku. Zahamowana została V1SkL1· 
tek broku lpn(łłu l tośmy filmowej. 
Nostępnq próbq o.irwienig tej cit· 

ka wej formy procy było organhowanie 
robotnlcz'(ł:h klubów filmowych pnei 
ZG Włóknlanr w latach 1949-1?52. W 
lodzi Istn iały vłówc1u' dwa takie klu· 
by. Posiadały o ne nawet ciekawy do„ 
robff;, uc1990lnie w dlied1inie pro· 
dukcji fi lmów a le1kopowrch (prtei:ro­
Cla filmowe do aparatów nutnikowych), 
nakręciły Hereg kronik filmowych, sfil„ 
mowały kilka u:łanyc:h poiycji rcpert\lo· 
ru świetlicowego. Nlettely, Jednak C::oić 
wąski zakres d1ialalnokl trch klubów 
nie 101tał ro111erzonv. o po doiwlad· 
czenlach, formGch pracy ł dorobku nie 
101tało łlodu. 

Amatorski Klub Filmowy, 
który powstał obecn ie, jest 
więc trzecią z kolei, oby wre­
szcie udaną, próbą rOl'hbudze­
nia zainteresowania filmem 
wąSk:otaśmoWY,m. O to, aby 
ten najmlodszy z naszych klu­
bów okrzepł, rozwinął się i • 
Jak najbardziej rozszerzył 
swoją dzlalalność, zatroSZC'tyć 
się musi Wojewód2ki Dom 
Kultury, na teren ie którego 
klub rozpoczął pracę oraz 
Wojewódzka Rada Związków 
Zawodowych, która powinna 
najtrookl iwstzą opieką otoczyć 
tę nową, rodzą~ą &ię dopiero 
form~ ];'racy kulturalnej. 

A. JĘ,DROWICZ 1 
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Węgry'-Szkocja 4 : 2 
GLASGOW (obsł. wł.) 

Deszcze o tej porze roku nie 
I~ dla angielskiego wyspiarza 
specjalną rewelacją. Nic wil:c 
d2;iwnego, że kiedy w środę 
na 'bois.ko s.tadionu w Gla9gow 
wbiegły jedenastki Węgier i 
Szlćocji, widok rozmokłego bcf­
iska nie uczynił na gospoda­
rzach najmmeiszego nawet 
wrażenia. WydaJe mi się na­
wet, że byli raczej zadowoleni 
z takiego obrotu sprawy. By li 
bQwiem we wspaniale.i kondy­
cji, . której nabrali na dwuty­
godniowym zgrupowaniu i za­
pewne liczyli na nasze szybkie 
zmęczenie. 

Od pierwszego gwizdka sę­
dziego Horna (Holandia) przy­
stąpili też do energicznych a­
taków. Dochodziły one do wę­
gierskiego muru Bozsika, Szaj­
ki, Larttosa i Loranta i tu za­
łamywaly się kompletnie, by 
powracać ze zdwojoną silą i 
spotkać się ze zdwojonym opo­
rem. Słowa te mogą wywołać 
u czytelnika wrażenie, że w 
tych pierwszych minutach na­
pastnicy węgierscy przyglądali 

slę bezczynnie pojedynkow i 
swej obrony ze szkockim ata­
kiem. Nic podobnego nie mia­
ło miejsca. Chodzi ml tylko o 
podkreślenie animuszu, z ja­
kim gospodarze rozpoczęli 
spotkanie. Atak Węgrów rów­
nie często, a za to może w 
wh:kszym stopniu n iepokoił 
defensywę Szkotów, zmuszał 

PC?d ligowym 
koszem 

·Ostatnia porażka, Jaklo] do•no\J ko· 
pykGfE• Wł6kn lorzo w meczu 1 wo,-· 
szawslclm AZS, iepchnęto łch z drugie_! 
na uóstq PoZY•l~ w tabell. W chwl\J 
eh.cnej Wtóltnlarie muszq dołoiyć 
w11ystkich 1toroń, cieby poprawlt swq 
oytuac]~. gdyl doino strata punktów 
r6wna się ie spodkiem do strefy bez:­
p~ir«łnlo 1ogrotoneJ opuszczen!•m I 
llgf. W niedzielę łodzian ie rozagrojq 
.-wój kolejny mect, tym razem w Gdań· 
aku • 1 mlejscowq Spójniq. 
.w niedxielę, po rłłutsze] przerwie, 

spowodowanej międzynarodowymi 1.a· 
wodami o wlelkq nagrodę miasta Pra-
11,l wznOYłl rozgrywki liga koszy1c6wkl 
kobi-.:ej. Włókniarki w dniu tym grać 
b~Q w Łodzi z drużynq CWKS K•oków, 
W dotychcxosowych 1potkonioch ło­
cłii anlcl wywalczyły dwa punkty, 't któ­
tytrti zojmujq szóste rT'iejsce w tobell. 

·W drugiej l ldie Ogniwo 1okończyło 
Jut pierwszq rundę I rozpoczęło prz.e­
rw41, Spójnia natomiast no własnej soli 
•potka s i ę z BudoNlc:nyml z Torunia . 
'Ń dotychczasowych spotkaniach odmla· 
clxana drużyna SpóJr l 1g romod11 ła ner 
.rwolm koncie trzy punkty I znajdaje sle 
na crwartej pozycji w tabeli 1woj ej 
9rupy. 

obrońców do zdwojenia wysil­
ków, a bramkarza Martina do 
wykazania calej pełni umieję­
tności. 'Nieznaczna początkowo 
przewaga Węgrów wzrastała z 
każdą eh wilą, lecz dopiero 20 
minuta przyniosła widomy jej 
efekt. Bozsik otrzymał pilkę w 
odległości ponad 20 metrów od 
bramki szkockiej i - nie na­
myślając się długo - kropnął 
z całej mocy, Piłka odbila się 
o nogi jednego z obrońców l 
rzucający się Martin zobaczy! 
ją po chwili w przeciwnym ro­
gu bramki. 

Dalszyc.h 7 minut. to nieu-
stanny napór Madziarów i 
wrę<YL rozpacz!.iwa obrona 
go9podany. Martin w tym o· 
kresie dokonywał prawdziwych 
cudów, co jednak nie uchroni· 
lo go od powtórnego wyjmo­
wa.nla piłki z .;iart.ki. Wszędo­
bylski Puskas spróbował tym 
razem szczęścia na skrzydle, 
podciągnął kilka metrów i z 
milimetrową zdawalo się do­
kładnością wyłożył piłkę Hi­
degkutiemu I zamm ktokol­
wiek zdoła! się spostrzec, pil­
ka prwszła obok wyciągnię­
~ych rąk Martina. 

W tym miejseu mu&Zę wyra­
zić podziw dla Szkotów, jak 
również przyznać rację tym 
wszystkim, którzy twierdzą, że 
jest to niezwykle uparty naród. 
Utrata dwóch bramek nie tyl­
ko nie wpr0wadziła zamiesza­
nia w .ich szeregach, ale spo­
wodowała wręcz odmienny 
~kutek. Przystąpili oni do wal­
J<i ze wzmożoną zajadłością. 
f>rzez killranaścil! minut obrona 
Węgrów znajdowała si ę w cięż­
kich opalach, a w 42 min. 
Ring znalazł lukę w systemie 
defensywnym przeciwnika i u­
mieścił piłki; w bramce Fara­
ge. 

Jeszcze w!clown!a bila oklas- · 
ki dla zdobywcy bramki, a już 
Sandor, przejąwszy piłkę od 
Hidegkutiego, zdecydował się 
na przebój. Jego piekielnie sil­
ną bombę Martin z najwię­
kszym trudei:n odbił, znowu 
Sandor dosz~dl do piłki, strze­
.[i] i znowu M11rtin wypiąstko· 
wal ..• za" trzecim razem był on 
jednak bezradny. 

Widzieliście kiedy film w 
zwolnionym tempie? Otóż film 
taki przypominała gra Węgrów 
w pierwszych minutach dru­
giej części spotkania. Nie wal­
tzyli jak dotąd o każdą piłkę, 
z mniejszym zapałem star to­
wali do pojedynków biego· 
wych. Natomiast Szkoci spra-

„ 
wiali wrażenie, jak gdyby do­
piero przed ch·A' ilą rozpo..:zęli 
grę. I kiedy w 50 min. John­
stone efektowną główką uzys­
kał drugą bramkę, widownia 
orzekła niemal jednogłośnie, 
że w meczu tym remis jest 
tylko kwestią następnych mi­
nut. Byli nawet tacy, którzy 
przepowiadali czwartą bramkę 
dla Szkocji. Przepowiednie ich 
były trafne jedynie co do iloś­
ci bramek. Obrona Węgrów 
znowu błysnęła swą wielką 
klasą. Z ła twością likwidowała 
w szelkie z.akusy napastników 
flZ.kookich, a na kilka m inut 
prz.ed końcem meczu Puska1; 
ponownie dal poglądową lek­
cję wspóbpracy z I'artnerami. 
Jego idealne podanie przejął 
Kocsis i '- obiektywna pu­
bliczność oklaski wała czwartą 
bramkę ... dla Węgrów. 

Wkrótce potem sędzia Horn 
odgwizdał · koniec spotkania. 
Czternastego, zwycięskiego 
spotkania narodowej jedenast­
ki Węgier w bieżącym sezo· 
nie. 
Drużyny wystąpiły w skla­

dach: 
Węgry: Farage, Buzansky, 

Lorant, Lantos, Bozsik, Szaj­
ka, Sandor, Kocsis, Hidegkuti. 
Pu 0 .kas, Fenyvesi. 

Szkocja : Martin, Cunn ing­
harn, Davidson, Haddock, Do­
herty, Cumming, McKenzie, 
Johnstone, Reilly, Wardhaugh, 
Ring. 

ISTVAN MISKACS 

D ., ee ZIS m .z 
Ruda Hvezda-Gwardia 
Dziś, w hall Wl6kniarza, o 

godz. 18, rozegran.v zostanie 
mecz bokserski Ruda Hvezda 
- Gwardia. 

Hala dla publiczności otwar­
ta zostan ie o godzinie 16.15. 

Stefaniuk 
zmienił barwy 
Zenon Stefaniuk, mistrz Eu­

ropy I wielokrotny reprezen­
łant Polski, zmienił barwy 
zrzeszeniowe. Przeniósł się on 
mianowicie z gdańskiej Gwar­
dii do Ogniwa Bielsko, a sek­
cja boksu GKKF Jesi skłonna 
wydać temu bokserowi zezwo­
lenie na walki mistrzowskie w 
bielskim zespole. 

Z wizytą u załogi Zakładów im. F. Dzierżyńskiego 

' 
C"..ŁOS ROBOTNTCZY u gruanla 1954 r. (nr ~~~~ 

Ciepłe rękawice f Skarpety Zaopiekować się 
nowozasadzonymi 

drz~wkami 

Dodatkowa lista nagr6d 
za artystyczne rozwiązania graficzne 

muszą 

znaleźć 
jak najszybciej Ili \Y!elkiego Konkursu „Głosu Robotniczego" 

pn. „Co wiesz o Kraju Rad ?„ 
• 

się 

Od kilku dni łodzianie 
b'ezskutecznie pytają we 
wszystkich sklepach MHD 
i ZSS o ciepłe rękawice i 
skarpety. W PDT i w. 
„Galluxle" są wprawdzie 
barwne tzw. „wrabiane" 
rękawiczki, lecz ze względu 
na kolor nie mają popytu. 
Zupełnie brak jest ciepłych 

Uwaga~ 
cbonenci telefoniczni! 

Wojewódzki Zarząd Lącz-
ności w Lodzi ponownie l'I"ZY-
pomina wszystkim abonen-
tom ' telefonicznym , których 
nazwa została zmieniona po 
ukazaniu się spi'lu telefonicz­
nego na 1954 rok, aby zgła­
szali zmianę w Lodzi w Urzę­
dzie Telekomunikacyjnym, al. 
Kościuszki 12 . - do dnia 15 
grudnia br. 

Abonenci, którzy nie zgło­
szą zmian lub JZupełnień w 
podanych terminach, zostaną 
umieszczeni w spisie telefo­
nów na 1955 rok w brzmieniu 
dotychczasowym. · 

Zaznacza 11~, ie nie:rgłonenle no pl· 
śmie w placówce poutowo•tełel.:omunl· 
kacyjMj 1miony 1wo1ei r.cn:wy lub uiu• 
pełnień (w ciągu !O dni po Ich :zołstnłe~ 
niu), naroło a'>onent„ no pobranie po· 
lró]nej opiaty taryfowe!. 

WielKi koncert 
p.n. 

„Chopin i Mon!uszko" 
Dnia 12 bm., t1 god1. 12' 1 19, w .1011 

Fiłharmonll odbęd11e 11, koncert dla 
młodile!y okcidemlcklej pt. „Chopin I 
Monlunko". · 

Udział w koncercie we.zmq: Zbigniew 
SzymonOW,i CI - fortep :on, Zofie Sliwl ń· 
ska, Zdzisław Klimek I Michol Morch ut 
- (plew oraz chór mftsld .,Echo'' pod 
dyre.lcc jq prof. Prosnoko . Słowo wstęp· 
ne wyg łosi Krzysztof Mazur . 

w s~~epacl1 
l tanich rękawic dla męż­
cz:irzn. 
Żle wygląda również 

s~rawa zaopatrzenia skle-
pow w ci epłe skarpety. W 
niektórych można nabyc 
tylko męskie skarpety po­
pielate. 

Należy jak najszybciej, 
jeszcze przed nastaniem sil· 
niejszych mroz-lw, usunąć 
braki w zaopatrzeniu skle­
pów w tę najbardziej po­
szukiwaną zimową konfek­
cję, tym bardziej że zakłady 
p"rzemysłu dziewiarskiego 
produkują te artykuły w 
dużych ilościach. ZPDz. im. 
Ofiar 10 Września zgroma­
dziły już spory zapas no­
wych, bardzo ładnych wzo­
rów ręk a wic w paski. 

„Centrogal" oraz dyrek-
cje MHD i ZSS powiny po· 
śpieszyć się z rozprowadze­
niem ic_h po sklepach. 

' 

Na wielu ulicach Lodzi po­
sadzone zostały drzewa i krze­
wy, które wiosną i latem o­
zdobią nó.·sze m :asto. Zdarzają 
się jednak już teraz wypadki 
złośliwego niszczenia młodych 
drzew ek, ol>łamvwania gałęzi 
oraz celowe!óO kaleczenia ich 
ostrymi narzędziami. 

By\\·a tak, jak np. na ul. 

!IH. Leszek RADZIKOWSKI, Ł6dt, UL Granlt?•"· I "'.' aparat 
rotocrafl-czn)·. Zlll. Wacław MĄCZYillSKI, Ł6dz, ul. P1otrkow· 
ska 37 - teczka męska. 2111. Rodzina ADAMKIEWICZOW, Ł6d*• 
ul. Głucha Wieś U - teczka damska. 2112, KazUll,lerz BART· 
<JZAK, t.6dt, ul. Brz61kl li - wieczne pt6ro. Ull. Leon TYLL, 
Lódt, Jarzębinowa 3 - rękawiczki mę•kle skórzane. Zllł. Ian 
MOl:.TA\VSKI, Nowy .8tanlslaw6w, p-ta Lutomlerslt, ldnlctwo 
Bełdów - wieczne pióro. !l\5, nancl•,ze k KLEISTA, L6dż. 
Morelowa Ua - portlel męski. 2118. Mtcballna AKIENTIEW, 
Lódi, ul. Rybna Iła - portlel męski. 

Konie o. 

Strycharsk teJ, gdzie świeżo U W A O Al 

posadzone drzewka powyrywa- Komitet OrranlncyJny lll konkursu pn. „Co wle11 o KraJu 
no w nocy z korzeniami. Na R.2..:1?" podaje do wladomokl wsz:vstklm talnteresowanym, te na· 
Widzewie ni·~mal każdej nocy grody, których zdobywcy mleszkaJ11 w Łodzi lub tot w okoli• 

caeh Łodzi (Zglen. Ozorków, Pałllanlco, Konstantynów ltd.) wy• 
giną pale podtrzymujące kona- dawane będ'I tylko do 20 bm. l odblerac J• motna codziennie 
ry drzewek. (<>prócz s<>bótl w redakcll „Glasu Rob<>tnlczero", t.ódi, ul. Piotr· 

Ód d kowska 96, w rodzinach od 16 do 11. Najwięcej szk wyrzą zono , . / 
na Chojnach, gd7.ie na Sar- !,._ ________ ...,! _______________ _. 

mack ieJ, Społecznej, Podmiej7 1---

skiej • oraz na Czerwonym 
Rynku chuligani ustawicznie 
niszc1ą świeżo posadzone 
drzewka i krzewy. 

Komitety domowe powinny 
zatroszczyć się o drzewka za: 
sadzone przed domami, zas 
chuliganow niszczących zieleń 
oddawać w ręce wladz MO. 

Troskliwą ~pieką lekarską 
otoczlina ·jest młodzież akademicka 

w Łodzi 

Kary więzienia 
Państwo nie tylko dba o 

; tworzeme młodzieży akade· 
mtckiej jak najlepszych wa­
runków bytowych, lecz . rów­
nież troszczy się o jej zdrowie. 

S tudenci lódzcy, u których 

nym corocznie przez Zespół 
Lecznlczo - "Profilaktyczny dla 
Studentów . stwierdwno niedo­
magenia, otaczani są szczegól· 
ną opieką. Dla zagrożonej gru­
źlicą młodzieży studitłjącej u­
ruchomiono półsanatorium 
przy al. Kościus'l.ki 17. otny­
muje tam ona dobre wyżywie· 
nie I ma zapewnioną trMkli· 
wą opiekę lekarską i pielęg­
niM&ks,. 

za kradzież materiałów .z fa bryki 
W ZPB im. Dubois dokona-

nu pięciokrotn : e kradzieży 

ma(erialu surowego. W wy-
niku przeprowa·lzonego do-
chodzenia okazało się, że 
strażnik Francis7.ek Wilczyń­
ski ułatwiał zl,)dziejom Mie­
czysfawowi. r<aczmarkowi, 

Dziś odwołane ~rzedstawienie 
w I ealue Nowym 

Dyrekcjo T eotru Nowe-go [aWi':ldamlo, 
łe z powodu przesz:Cód technicznych . 
z:muszono Jest odwoła ć- w dniu ózlsiej­
nym przed.staw ienia ntuk ł „Dz ipwczy· 
no l drbanem" . 

Bilety .zakupione no d.z 1eń 9 bm. 
utrzymuJq 1wq wat.noś~ na przedsta­
wienie ,,Oziewctyny 1 dd;tonem" w 
dniu 23 g rudnie br. 

Tadeuszowi Grzejszczakowi i 
Tadeuszowi Grydze wynosze­
nie z fabryki ma teriałów, z 
którymi dzielił się !upem. 
Szajka złodziej:;ka stanęła 
przed sądem. 

Sąd Powiatowy dla Sród­
mieśria skazał Wilczyńskiego 
na 2 lata więzienia 01 az po· 
zbawił go na pr n:t'iąg 2 lat 
praw obyv..atelskich. Za kra­
dzież mienia społecznego 

Kaczmarek otrzym~I I rok 
i 2 miesiące więT.ienia, Grzej­
szczak - I . rok, Gryga 
osiem miesięcy. 

Złoty 
rower 

zegarc•k, 
1 motor 

dzięki badaniom przeprowadza-

O Dymsza 
O Koterbska 
O Chór I uranda 

Jedziemy z „ORBISEM" 
do Warszaffy 

Orbis" w Lodzi organizuje 
w "niedzielę, 12 bm., spęcjalny 
pociąg do Warszawy na atrak­
cyjną imprezę pn. „EKSPRE­
SEM PO ORBISl.E_". 

Odjazd z Lodzi w niedzielę, 
dn. 12 bm. o godz. 7 tano, 
pl'zyjazd do Lodzi dn. 12 grud­
nia o godz. 2l. 

W osiedlu akademickim przy 
uL Bysti"zyckiej, gdzie mieści 
się Poradnia Ogólna nr 3, uru­
chomiono centralną izbę cho­
·rych, do której przewożeni Bl\ 
studenci w wypadkach zacho­
rowań IżeJszych. Przy 9 wyż­
szych uczelniach łódzkich o­
twarte zostały potadnie ogól­
ne, gabi.nety dentystyczne przy 
Akademii Medycznej i Polite­
chnice, zaś trzeci gabinet sto­
matolo11iczny otwarty będzie 
wkrótce przy Uniwersytecie. 

Łód~klego 

Komunikaty 
Ołrodka Szkolenia 

d.o odebrania w Mm 
Partylnego W ostatnim czasie wielu rozt„·gnio· 

nych mieszkańc6..v t\onego mlotto .za· 
gubiło uereg różnych p•zed"' lotów. 

W programie !mprezy prze­
widziane są występy znanych 
a1 tystów: Dymszy, Bielickiej, 
Koterbskiej, Blegonia, Wysoc­
kiej, Wiecha, Osyka, Gro­
dzieńskiej I Wiktorczyka, 
chóru Juranda, orkiestry bra­
ci ł.opatowsklch oraz poka:a 
'!\fldY - Biura l'okazów Mo­
dy w l.lpsku. 

„Uprawiaimy 
turystykę w zimie" 

. - •pod tym hasłem m .K &rgr:tnizuf• 
t ogólnopolski turn iej turyatyc-zno-kro­
joznowc.zy, który trwoC bt=dzle od 19 
bm., do dnia 20 kwietnia 1955 r lód.tit Oirod•k Szkolenia Porty!nego 

podoje do w i adomości, i1 w rcmcich 
cyklu odczytów o ogrotechnlce odbę· 

Kronika 
partyjna 

Orlelnlce Wlch-• dtll, 9 
bm„ o godi. 16, W •ali KO, 
ul. Stpltolna 5·7, odbędzie sh1 
norodo 1eltr•ton:y podstawo­
wych I oddtiolowych crgnniza· 
cjl partyjnych orat klnrownl• 
ków polityanych tere nl"lwych I 
komitetów frontu Na rod~wego, ) 

' * t * ł 01\1\nica Polesie: jut'<>, 10 
ł bm., o godz. 15.30, "' lokalu 
# KO Polesie, przy a·1. Kośc.iuszkl 
~ 40, odbędzie si- na rado kol· 
~ port1r6w zadodowych I człon· 

i ~ów egze~uLyw, odpowiedziol· 
nych 10 kolportał prasy ł bro-­
stur społect:no ·polł~ctnych, I 

.1 zakładów o•Mługlwonych przez 
r Delegotur4 V PPI( „Ruch", 

ł * * 
~ Wydział P•opa:n"dY KD Pa-
ł'" les ie zawiadamia wszy~tkich 
# prelegentów z. terenu KD Pa­
ł lesie, te wykład z ekonom ii 

dde 1 lę dnia 11 bm, o godz. 15.30, w Uczciwi inołoicy dostarczyli m. i l"I. do 
lokalu lódzkiego OSrodko Szk'>len10 •eferotu rzecry znalezionych Pre:~·dium 
Partyjnego, ul. Traugutta 1, odczyt no RN _ złoty iegareic. rower rneski w 
tema t: „Charakterystyka wartości uż.yt· , dobrym stenie, molo elektryczny. b i ałe 
kowej rwlen.qt hodowlanych w WOJ&- pantofle domskfe, buciki dz: i ec l ęce, kil„ 
~ódt.twi e łOdt.klm", ka teczek: sk6nonych. r.ortęd1ia ś!usar· 

• ._ ł 1łt l e, 16 konul, 11 •ęcznlków, lcaloste, 
a I r41tawlc1'rl, kslqźkl I klucie. 

t6dzkl Qjrodek Szkolenia Portyfnego Zguby 1q do odebrania w r!ferocle 
zawiadamia 1łuchoc1y 1omok\1tołcenio nec1y znalezionych, ,:-rr.y ul. Piotrkow-

Informacje, zapisy . Indywi­
dualne i zbiorowe w Sekcji 
Turystycznej „Ol' bisu", ulica 
Piotrkowska 68, tel. !01-01 co­
dziennie od godz. 8 do 18. Są 
jeszcze wolne miejsca. 

klerunku •konomll po lityczneJ I roku, że sklej 104a, w godz. cd 8 do 15. 
wykład na temat: „Kopltol t ""rloit _:_ ___ :__ _________ ::"' ____________ _ 
dodatkGWo" odb-d1le alę W p1qte'k1 • 
dnia 10 bm„ o goj1 17, w ioh Wf· W ł k T Z d k' 
kłodowej Akademll Medycznej, ul. Na· rOC aWS j eatr Y OWS I 
rutowlcta • 60 (doJoto tramwajem do 
placu Oqbrowskiego). 

ODCZYTY 
Jutro, 10 bm., o godz.. '\ft, w WOK 

(T'°ugutto 18. lll p .. salo 305), odb4· 
dzie 1ię odctyt t cYlclu „H istoria ntu­
ki11 pt •• ,Aleksander Kotsis", 

Odczyt 
czami. 

będzie 1lcstrowony prtezro-

* • • 
„Wił SlwOJz I Jego arcydzieło" - IO 

tyt'-'ł odczytu, który odbedzie się futro, 
io bm„ a godz. 19, w Ośrodku Prapa· 
gondy Sztuki (park S ienklewicio), 

w Łodzi 

W turnieju mogq brać ud:z:l-:11 dru· 
iyny zgtonone pr,e1 zakłady praey, 
organizacje, 1r:zeszenic sportowe orai 
zespoły . lnd.ywiduolne. Wycieaki odby· 
wone w ramach t.1mleju mogq byli! 
prteprawodzone na dowolnie obranych 
trosoch. Uc?estnlcy wyc!ect.elc 1dobywo~ 
jq punkty do Odzno<i Turystylrl Pl•n•J 
1 Nlt lnn•J Od1nokl Norc1orsklej. O.la 
iwycift.tklch drużyn przewid1lone Jq 
cenne nagrody. 
Zgłostenlo druiyn p1iyjmuje f'TT·K W 

lcxhi, Ul. Piotrlcowska 70, Co 30 stycz.. 
nici 1953 r. 

ClWARTfll, ł GRUDNIA 1'54 R. 
FALA· 230,I 111 

WIADOMOSCI: 5.05, 6.DO, 7.0G, 7.40, 
12.04, 14.00, 18.15, 21.30, 23.55. 

' 

p~ i; tyczne! t>db4dzla się w 
dniu 10 bm. o godz . '!7, w 

I ł~ auli Akodemł Medyczn~j. ul. 
Norutowlcr.a 60. 

Ob11:1:cnośC "''sty1tkich towa· 

~ 
rzyszy obowlq.zkowa. Komunikat 

ZD ZMP-Uuda 

6133 Kalendarz radiowy. 6.40 Pieśn i 1 
tońc::e · ludowe. 7.1.5 Muiylca poranna. 
7.45 Radiowy kurs lęzyko rosyjskiego. 
8.05 Koncert poronny . 8.45 „z ml krofo­
riem prt•t mies.to i wie.i". i2.10 Muzy­
ka rozrywkowo. 12.2.5 Ormiońskie pieinl 
I tańce /udowe. 12.•5 Audycjo dla wsi. 
13.00 Jnformocje dnia . 13.10 „Swojskie 
melod ie". 13.30 Au::J'rcio nkoll'ln dla 
kółek młod'1ch bio\096~ 14.05 ln~ormo· 
cie. 1.t.io Audycjo szkolno dla klc.s I I 
lt. 1'.30 Muzyko baletowa .. 14.50 Pi e.śn i. 
1~ . 15 Koncert popołudniowy . 16.00 Kon· 
c•rt w wykonaniu "tespołów łódt!tich. 
16.55 „z iycia Łodzi 1 wo1ewód::two", 
17.00 Audycja dla dzieci. 17.30 „l6dt­
kle t.agodk1 muz1czne". 17.4!1 „z mikro­
fonem prt.et. miasto i wieś". 18.00 
TRA"ł'\M!SJA MECZU BOKSERSKIEGO 
„RUDA HVEZDA"' - ZS „GWARD 'A"', 
20.f5 „001 Woh ltemperiertes Klavier". 
20.30 „Panna rnęi: otlc:o" - sł uchowisko. 
21.45 Wiac!omości s!)ortowe. 21 50 Mu• 
zyka I aktualności. 22 20 „Morie 1 ope· 
rou - opewiadonie. 22.•o „z f\Ostych 
sol koncertowych", 23.20 Muzyka. 

Co słychać . 
.w tjdzkim koszu i siatce? 

W elenlu rozgrywek o mlstrrostwo 
Rg koszykówki I sl::;lkówkl toc:a się 
boje w łódzkich klosoch A W, ostot· 
niej kolejce spotkań mistrzowskich uzy· 
skbno następujące wyniki; 
~ Konykówka męska: Włókn iarz lb -

' 

PL. 70:38, Kole]or.z - Budowlonl 
40, Start - OgnlNo lb 48 :40 .. Spój· 

n o 1[b - AZS PŁ 38 :72, KoleJorz -
Spójnia lb 5t :30, Budowlani - KS 
lro. Marchlewskiego •7::.S. 

W koszykówce teń s kl ej rozegrano tyl­
ko jedno spotkanie, w którym Soć l n lo 
wYg roło z Budowlonyml 38:21 . 

.Siatkówko. Męiczyin 1 : Technozbyt -
KS Jm. ' Marchlewsk!cgo 3:1, Unia .­
Start 3:0, A1.S I b - AjS Pl 1 :3, Spoi· 
"nlo ·- Sto<t 3:0. 

Kobiety: Jedwabni~ - CeleBe 3:0. 
AZS - Ogniwo 3:0, Stort - Unio 3:1. 
Spójnia - AZS 3:2. ,. 

Po uwzględnien iu dotychczo '!iowych 
spotkań w tabelach prowcdzq: kan y· 
kó...Xo m4sko Start 5 pkt. przed Kole· 
)ortem 4 pkt. Natomiast w kostyków­
ce teńsklej prowadzi Spó\nla - 2 pkt. 
W siatkówce leński ej Jedwabnik przed 
Spójnią I Unlq po 2 pkt. 
Wśród slotkany plar.vsze cztery mleJ· 

aco z 2 pkt. za]mujq: Spójnio1 Unio . 
AZS Pt I T echnozbvt. 

Ogniwo 
nie przviedzie 

Bokserzy Rudej Hvezdy zloży!i wczoraj wii11tę załodze 
Zaklad6w im. F. Dzierżv!l.skiego. Jeden 2 najlepszych 
bokserów Czechoslnwaci ! lvanus, zwycięzca turnieju w 

Sofii, wrę"za kwiat z otr2ymanej wiąi:anki tkaczce Bro· 
ntslawie Skorupsk;ej. 

Warszawscy G'tvardziści 
boksują w niedzielę w lodzi 
Dziś „Ruda Hvezda", a w W Jakim składzie wystąpi 

niedzielę Gwardia (Warszawa) Gwardia w Łodzi? · Nie. jest 
· h r w·d pewny sta rt Ponanty, poza 

wystąpią na rmgu a 1 1 ze- tym wa lczyć na pewno, będą: 
wa. Niedzielnym przec1wm- · Potocki. Zawad zki, Rozp1erski, 
k1em Gwardi1 b<:dz1e Włók· Napieral~ki, Kilian, Kolakow­
niarz, a spotkanie rozegrane ski, Borknwski, Kolpak i Dfe­
zostame w ramach mistrzostw wicz. W ostatnim swym meczu 

z CWKS Gwardia orldała w 
I ligi. lekk<>pólśredniej punkly wal-

Z górą dwa miesiące temu, kowerem, być może ieclnak, iż 
w pierwszej rundzie mis-- w nieci-.:ielę ?.decyduje się w 
frzostw Włókniarz .ilegl Gwar- razie nieobecności Ponanty na 

wystawienie rezerwowego 
d!i 8 :12, ale ti;n wynik był pięściarza. 
spreparowfłny przez sędziów 

punk towych. któny w wadze 
lekkiej wyddrli zwycięstwo 

Szalińskiemu I przyznali je 
Wc1oroj Wlólcnlan otnymał telefo· 

·n1cinq wiadomośt 1 Bytomia, le dru· Nap1eral,k1emu. W tym pierw-
łyno m11tno ligi Oc.miwo nie będzie A . l k okoflał 

Gwardia .Jest zespołem, któ· 
ry daje Włókniarzowi szanse 
wzbogacenia się o ctnl , 1.e dwa 
punkty I nie ulega wątpl1woś· 
ci, iż łodzianie uczvn1ą w '.zyst­
ko, by Je zaga ~nąć. Będ z ie to 
w kazdym razie interesu iący 
mecz, pnrne.waż nbu zespołom 
grozi spadek, jego ~lawka pod· 
nosi atrakcyj ność w:ilk. 

łftogla zagiat .,. nl„dzlelę z Włóknie· szym meczu me a P 
nem, gdyl ie wzgleau na urlopy za· Potockiego, Kargier - Za· 
w.odni1c6w ni• 1est w słonie skomple· . 
!owad druhny. Tok wi•c •opo,,,;ł!dzi~· i wadzk1ego, Gtl71ńslc 1 - Baruta 
ny mec• Wloknlona ' Ogniwem noe a Cyran - Borkowskiego. • 

* * 
D1ielftlco aaiuty: !utro, 10 

bm., o godz.. U, w sali KO 
ł Batuty, pny ul. Zgierak 1ej 71, 
ł odbędz i e 1 1 ~ sem1nor iu'T' dlo 
... przodujących ogltatorów no te· 
~ mot: 11 Konferencja Moskiew­
ł ska". ........ ... „ ... „,, .................... „ 

TEATRY 
NOWY (W ięd<owskl ega 15) - nfoczyno 

P;~SZECHNY (Obt, Sto\Jngradu 2t) -
godz. 15 - · „Tan1ci", godz . 19 -
„Poskromienie 1łośni cy0 , 

IM. ST. JARACZA (St. JaraC'!o 27) 
godz. 19 - „Chirurg". 

SATYRVKOW (T<augutta 1) - godz. 
19.15 - „Momy go~cl", 

MUZVCZNV (Plotrkov.ska 243) - godz. 
19.15 - „Madame Pomgadou•"· 

ĄRlEKIN (Piol<kowsko 1~2) - godz. 17 
- ,.Ciźemkl ?• ' Sfl}OC:Z:•] sk6ry". 

PINOKIO (Kopern;ko 16) - godz. 17 
„Siedmiu c1orodziej6w''. 

MUZEA 
PRZVROONICZI (por~ Sienkiewicza) -

w god<. od 10 do 17 . 
SZTUKI (Więckowskiego 3<!) - w godz. 

od 14 do 20. 
Al!'.:HEOLOGICZNE I ETNOt;RAFICll­

NE (plac Wolności 14) - w godz. od 
10 do 18. 

WYSTAWY 
OSRODEK PROPĄGANOV SZTUKI 

(park Slenk lewkto) - IX Okręgowa 
Wystawo Proc Członków Zw i qt~u Pol~ 
sklch Artystów Plas tyków - c1y '1no od 
qodz. 10 do 13 I od 15 do 18 

KINA 
lAlTYK {Narutowlcto 20) - „Z lo~z1e11 

I policjanci" - go<h 16, 18, 20. 
GOVNIA (P<Zejozd 21 - P•ogram fiJ. 

mów dokumentalnych I ltulturolno 
Oświatowych : •. Instynkty rnoc i ertyń· 
skie u ptoków" . „Sport radziecki 
2·54 " . „K ronillo ho rc~ r 11c.o 3·54" , 
„N iebieski lisek" - godz. 16. 17. 

MŁOOA GWARDIA (Z;efono 2) -
„Estrada młodości" - g '1dt. M, 18, 
20. 

'-'UZA (Pot'>1Ctn 1c-ko 1131 - .• Płomienne 
serca" - godz. 18, 20. 

PIONIER (fro r1c1ukn.;~ 1c.o 31J - „Ostot­
nl reJs ·· - godz. 17. 19. 

r:aoLONI~ (Pio1r?cows1H„ 67) - „Proce' 
przeciw .,, iostu" - qodr: 15.45, 18 
20 .15 

>RZ~DW\0$NIE (Zornmsklego 76) • 
„Awn"tu1n o d:z:iec(o" - god1 16 
1! 20 

Zarząd Dtlelnlcowy ZMP-Rudo to· 
wlodamio, ie d"Ilś, 9 bm. , o godt. 
16.30, w lokalu Dzielnicy odbęd1ie się 
norodo przewodnktqeych k6ł ZMP I 
1aklodów pracy I instytucj i • 

I MAJA (Kil i ńskiego i 18) - „fksp<ft 
Moskwo Ocean Scokolny" -

, god? . 17, 19. . 
ftE~ORD (Rtgowsko 2) - „Ok<4ty 

nturmujq bastiony" - godz. 18, 20. 
ROMA (R1gow5lc:o 84) - „Nadtlel to 
dwa g rosie" - g:»dt. 18, 20. 

SOJUSZ (Nowe Zlotoo) - .,Zywy trup" 
Il serio - godt. 18.lO. 

SWIT (Bałucki Rynek) - .Cywil oa sto• 
dianie" - godt. 17, 19. 

STVLO~VV (Ki1 11·1sk1 e90 123) „Sll:on-
derbeg11 - godz. 18, 20. 

TATRY 'S ienkiewicza 40) „Królo~o 
balu"' - godz. 16, 18. 20. 

WOLNOSC: (Prtyby„ow•kiego 16) -
„Proce~ przeciw miastu" - godz. 
15.45, 18, 20.15. 

WtćKNIARZ (P<óchnlko 16) - „Hom· 
lot" - godz. t4, 17, 20. 

WIStA (Przejo:z:d 1) - „Wokacja panc 
Hulet" - go~z. \6, 18, 20. 

ZACHF,TA (lg1orsko '26) - „N•edolelco 
Warszawy" - god:. . ia, 20. 

O'A.'ORCOWf (Dworzec Kaliski) 
,,Mecz stu lecia". 1.Kto pierwszy" 
godt. 16. 17, 18, 19. ~. 2t, 22. 

Dyżury aptek 
Dzislejnej nocy d~lurujq t"lastępujq· 

ce optelci: llmanow\klego 1, Piotrkow· 
ska 193, Piotrkowska 25, log ie ."nicko 
120, Piotrkowska 307, Norutowict. CI •2 
Gdańsko 90, Armii Cterwonej 8 Sreb­
rt.yńska 67, ol. Kośc: uulci 48 

OY%U~V SZPITALI 

Chirurgio: dtli colą dobę dyturul• 
S! pital lm dr Rydygiera. ul Sterlin· 
go 13. , 

lntemo; dzlł cało dobę iyiuruJe 
Szpital im dr Jonsche•a, ul Prtędzo l· 
„inno 75. 

Oyiur połoinluo·glnekologlcznyi oo 
goc'z. B do 20 dyżuruje Szpital .m. dr 
H. Wolf, ul. logiewnicka 306, od 
godz. 20 de- 8 dyżuru je S1pltol 1m Cu­
ri e-Skłodowski ej, ul. Curie -Skłodowslrlel 
15. 

Ważne telefony 
Strat ,olama - I 
Pogotowie Ratunkowe - 15.ł~U 
Mieiskn Ko..,enda MO - 25HO 
Miojski O!rodek lnl9rmacil • 159·15. 

w Łodzi bawi!- na gościnnych występach Wroclawski Pań-
, stwow11 Teatr Żydowski. 

NA ZDJĘCIU: scena 2 rnd.zieckie1 komedii muzwc.-nei pt: 
,,Arszyn Mal - Alan", wystawianej przez Teatr· Żydowski 

z Wroclawi~. 

ZAKLADY W\'TWORCZE 

WYROBOW BAKELITOWYCH A· 13, 

t.' (') o Z . ul t.omtyńska nr 8 7t z. 
przypominają, 

Rady Panstwa 
14. XI l. I 950 r. 

że stosown te do uchwały 

I Rady Ministrów z dnia 
wszelk 1e zaź<łlema I od-

wołania załatwia dyrektor lub )ego za­

stępca w pon!edz.ialk! od godz 15 do 17 
Jeśll w poniedziałek przypada tizień wo!· 

ny od pracy. dniem przy j ęć jest najbliż· 

szy dz1eo powszedni tygodnia. 
2504-K 

U)DZKIE PRZEOSIĘBIORSTWO 

REMONTOWO • BUDOWLANE, 

w t.OOZI. ul . Piotrkowska 171/173, 

przyp<irmna , że stosownie do uchwały. 

Rady Państwa i Rady Ministrów z dnia 

14 Xll. 1950 1 wszelkie zażalen ia I od· 

wołania załatwia dyrektor lub Jego za­
stępca w poniedziałki od godz 16 do 18 

Jeśli w poniedzialek przY?Bda dz i eń wol­
ny od pracy . dniem przyjęć Jest naibliż· 

s?y dzień powszedni tygodnia 2514-K 

Pracownicy poszukiwani 
I kosztowca planistę oraz 2 wykwatltlkowa­

nycb ślusarzy zati·udnl od zaraz Łńd7.ka 

Fabryka Wyrobó"' Gumowych. Zgloszenia 

przyjmuJPf wydzlal kadr w Lodzi. ul. Wól· 

czańska 223. od godz 8 qo 15 

ZAKLADY 
PRZEMYSt.U DZLEWlARSKlf:GO 

Im. MARII KONOPNICKIEJ, 

ł. O D Z • ul. Wóle&&flska lZS, 

przypominają, ie stosown .~ do uchwal) 
Rady Państw11 t Rady Ministrów z dnia 
14. Xll. 1950 r. wszelkie za7alenia i od­
wołania zał<ttwiu dyrekt01 lub ie@o za­
stępca w poniedziałki od godz 13 ,fo l~ 
Jeśli w poniedziałek przypada dzień wo!· 
ny od pracy, dniem przyj~ jest najbliż­
szy dzieli powszedni tygodnia. 

2~07-K 

PRZETAR<l NIE<mRANICZONY 

Zakład Mler.urskt w ł..odzt, ut. Gdafl­
ska 126. ogłana przetarg nieogranlezony na 
wyrąb, składowanie I okrycie przepisową 

warstwą trocin 5.625 tonn lodu naturalnego 
z czego : ' 

1.500 tonn w Lodzi; 
1.935 tonn w Oddziale Łódź. w 39 zlew• 

niach mleka; 
970 tonn w Oddziale Zgierz. w 21 ąew• 

n i<ich mJeka; 
820 tonn w Oddziale Kraszew, w 12 zlew• 

niaC'h mleka; 
40:l tonn w Oddziale NowosolneJ, w 11 

z.lewrnllch mleka 
pferty w kopertach r.amknlętych składać 

r należy w sekretariacie Zakładu Ml!!czars.Kie­
go w Łorlz1. ul. Gdańska 126, w terminie do 
dr.ia 15 grudnia 1954 r„ do godziny 15 włącz­
nie. W ofertach winna by~ podana cena Zll 
jedną tonnę lodu wyrąbanego wraz ze skła· 
dowamem i okryciem. Oferty· na skladowa· 
nie mogą składać placówki uspołec7.Ilione. Jak 
również I prywatni przedsiębiorcy . Z<1k!Rd 
uii:trzega sobie prawo wyboru bez 1X'ds11t1.a 
powodu Bliższych danych oanośnie warun­
ków d<>staw i magazynowania udziela pełno­
mocn:k Zakładu do spraw gromadzenia lodu 
codziennie w godzinach od 7 do 15. 

25~1-K 
doJdlle do skutlcu. 
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